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Wiedeń d. 8 stycznia. 
tm) Mówią, że utworzenie nowego gabi- 
netu urzędniczego dezna kilku a może i kil- 
kunastodniowej zwłoki, dr. Koerber chce bo- 
wiem, sanim atanie na czele nowego rządu, 
usyskać pewne gwarancye co do możności 
rządzenia wspólnie s parlamentem. 

W tym celu czyni usiłowania, aby wpro- 
wadzió do gabinetu prócz Polaka także mini- 
stra dla Czech i w ten sposób wskazać nra- 
wioy, iż z nią się liczy, a więc nie ma po- 
wodu, aby zajmywała wobec nowego rządu 
stanowisko nieprzychylne. Nadto, aby iz 
strony lewicy niemieckiej nie powstała prze- 
eiw niemu opozycya, zamierza powołać do 
gabinetu niemieckiego męża zaufania, 

Wobec tych zamiarów dr. Koerbera, 
aarówno stronnictwa prawicy, jak i ich or- 
gana, zajmują stanowisko wyczeknjące a o 
tyle sympatyocsne, że nie sposób nie uznać 
dobrej woli i usiłowań jego o przywrócenie 
prawidłowego tunkcyonowania parlamentu. 

Zaznaczyć należy, że to zachowanie się 
stronnictw prawicy nie jest wywołane skut- 
kiem wymienienia tych lub owych osób, któ- 
re mają wejść w przyszłą kombinaeyę, są to 
bowiem, jak dotychczas, tylko pogłoski — 
ale jest szczere i mające na celu dowieść, że 
większość obecna jest lojalną i pragnie po- 
wrotu do mormalnych stosunków konstytu- 
oyjnych. 

Nouè freie Presse a ma nią reszta orga- 
gów lewicy niemieckiej niezbyt przychyl- 
aym okiem patrzy na te dążenia dra Koer- 
bera. Ciągłe wywody rozmaitych znakomito- 
doi niemieckich o wyższości kultury niemie- 
ekiej tak przewróciły w głewach liberałów 
niemieckich, iż nie mogą pogodzić się z my- 
ślą, aby jeden kraj, jak Galicya miał swego 
ministra bes teki, jeden kraj, jak Ozechy 
miał swego ministra rodaka a także i Niem- 
sy, którsy — wedle ich zdania — stanowią 
calą Austryę, mieli podobnego ministra, jako 
swego męża zaufania. 

Nie brak też już teraz półsłówek i po- 
dejrzeń w liberalnej pasie niemieckiej prse- 
siw dr. Koerberowi. Utrudniane mu jest do- 
prowadzenie zamiarów do urzeczywistnienia, 
w nadzioi, iå jeśli jemu nie udałoby się zło- 
gyó gabinetu, to misya ta powierzoną zosta- 
mie br. Gautschowi, który może mniej ze 
ohose się liosyó se stronnictwami prawicy — 
a to główny warunek poparcia gabinetu 
przes lewicę niemiecką. 

We wtorek mają rozpocząć się we Wie- 
dniu konferencye przywódzców niemieckich 
stronnictw w sprawie omówienia sytuacyi i 
sprawy, o ile należy zgodzió się na powoła” 
nie niemieckiego ministra bes teki do nowe- 
go gabinetu. 
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(Oląg dalszy). 


— "Traeba obejść dokoła lodowca i spu- 
deió się pasem śniegowym rzekł pornoznik. — 
Kapralu, spróbuj... ze swoimi ludźmi... ja zaś 
spróbuję zejść prosto... 

— Poruczniku, to niepodobieństwo ! 

— Idźcie — rsekl oficer krótko. — Zo- 
mawió mi tylko linę... 

Zrobili podług rozkazu. Został tylko Ra- 
gon na płaszczyznie. Zaledwie do tej chwili 
potrafił utrzymać się na nogach, teras upadł 
ma kupę kamieni. 

— Ja go zabiłem! — mraczał — ja go 
zabiłem |... Czy to podobna ? 

Napróżno chciał sobie perawadować, że 
to nie jego wina, po co bowiem odraucił li- 
nę?... bylibyśmy go powstrzymali... Lecz głos 
wewnętrzny mówił mu: 

— Ty go popohnąłeś do tego czynu su- 
ohwalego... Ty włożyłeś w słowa twoje tyle 
alośliwości, że on ją zrosumiał... Ty więc, ty 
go Pabiłeś |... 

Wstał, poprawił linę w pasie, koniec 


` dragi Okręcił o skałę, rzucił się w próżnię i 


Wielki wybór w gotowej koniekcyi dzięcimiej, oraz bluzek 1 kostyumi 
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Przyjaźń rosyjsko-chińska. 


Lwów 9 stycznia 

Obiegeją wiadomości i to w angielskich 
pismach tak poważrzych jak  ministeryalny 
Standard, że oddział rosyjski, który wedle 
„Ros. Ajencyi telegraficznej" s Kaukazu do 
Kuszka (na granicy afgańskiej) został wysła- 
ny dla wypróbowania, ile czasu potrzebował- 
by cały korpus rosyjski na przebycie tej 
ogromnej przestrzeni, że oddział ten wcale 
nie wrócił na Kaukaz, ale pozostał w stronie 
Heratu. Jeżeliby Anglicy zrozpaczeni chcieli 
ogołocić nawet Indye z wojska swego, aby 
załatać szeregi swoje w Afryce południowej, 
to po takiej wiadomości uczynić tego w żaden 
sposób nie mogą. Inaczej mogłoby się stać, 
że marszałek Robertu, noszący tytuł lorda 
„of Kandahar“ wojowałby w Afryce, ale 
Kandahar zajęliby Rosyanie. 

Ale zanim przyjdzie do starcia w tam- 
tych stronach, %%osyanie zarzuciwszy hasło 
panslawistyczre a podniósłszy nowe, całkiem 
naturalne: „Azya to Rosys, a Rosya to Azya*, 
działają konsekwentnie w nowym kierunku 
zwłaszcza w Chinach i niepodobna  posądzać 
dzienników rosyjskich o przesadę, gdy sape- 
wnisją, że pomiędzy Rosyavami a Chińczykami 
zawiązują się stosunki coraz bardziej przyja- 
cielskie, kordyalne. Rosyanie starają się wy- 
rozumieć Chińczyków, są dla nich z całą 
uprzejmością, co wielce ujmuje każdego w 
ogóle Chińczyka. Robotnicy i rzemieślnicy 
chińsc” znejdują przy wielkich rosyjskich 
budowach kolejowych w Mandżuryi zarobek, 
według ich pojęć aż nazbyt sowity. Wojsko 
chińskie fraternizuje s rozłożonemi wzdłuż 
toru kolejowego posterunkami kozaków ; ofi- 
eerowie chińscy i rosyjscy ras wraz zapra- 
szają się nawzajem. 

Ale także inteligencya chińska coraz u- 
wążniej przypatruje się rzeczom, sprawom i 
ładziom rosyjskim i nie ma wątpliwości, że 
po wykończeniu kolei sybirsko-mandżurskiej 
—od której, co jest już pewnem, pójdzie od- 
noga aż do Pekinu — nowa nastanie era w 
Chinach, w której rolę pośredników kultury 
europejskiej obejmą przedewszystkiem Ro- 
syanie. 

Dotychczas stykała się kultura europej- 
ska z Ohińczykami tylko ze strony morza, 
nie mogła przeto wcisnąć się głębiej w to pań- 
stwo olbrzymie, nie mogła oddziałać na ma- 
sę lndu. Wpływ europejski nie sięgał poza 
otwarte handlowi porty chińskie. Prasa ro- 
syjska sądzi, że to się odmieni, skoro nie- 
smierne państwo posyjskie zapuści swoje wąt- 
ki — w postaci kolei żelaznych i gościńców 
— do wnętrza sąsiednich Chin. I w tem 
buduje na kupou sybirskim, który jest dale- 
ko więcej prsedsiębiorczym niż Rosyanin 
europejski i nowe drogi doskonale będzie u- 
miał wyzyskać. Aferzyści sybirscy już teraz 


zatrzymał się na wystającej skale obserwując 
dno przepaści, 

Przepaść w samej głębi rozdzielona była 
na dwie części, na dwieście metrów co naj- 
mniej wysokim wałem, który utworzyły obry- 
waj ce się skał kawały. Gdzieniegdzie skar- 
łowaciały modrzew wyrastał na ziemi pozo- 
stałej pomiędzy skałami. 

Marcigny, spadając, mógł trafić na spa- 
dek śniegowy, stoczyć się na wał kamienny 
i tam się zatrsymać. Lub też odbijając się 
o skały w śmiertelnym upadku, padł na dno 
przepaści i zginął na wieki... 

Ragon wołał głosem przerażonym : 

— Marcigny ! Maxcigny ! 

Ta sama tragiczną cisza. 

Wtedy wdrapał się z powrotem na pla- 
azczyznę. Nie dlatego, żeby go próżnia prze- 
rażała, lecz żeby przygotować się do zejścia 
niżej. 

Na jednym końcu liny był przymoco- 
wany gruby pierścień z kutego żelaza, ma- 
jący okolo pięciu centimetrów średnicy. Prze- 
ciągnął drugi koniec liny przez pierścień, za- 
łożył pętle na występ skały i zaciągnął. Po- 
tem zszedł po pochyłości, napotkał skałę i 
tam się zatrzymał, 

W ten sposób, przystając na każdej wy- 
pukłości skały, doszedł aż do wału na dole, 
do olbrsymiego stosu kamieni i obrywów skał, 
nagromadzonego przez burze i wichry. 

Lecz tu także żadnego śladu Lucyana 
Marciguy. Ragon wsunął się pomiędzy skały 
i patrzył... 

Tam, aż do dna lodowca, stok śniegiem 
pokryty, a na dnie samym ukaauje się podo- 
bay do mrówki, odrzynając czarno na o- 
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zawiązują stosunki wszędzie w Chinach i na 
całym obszarze, którym pójdzie nowa kolej, 
będą bogactwa ziemi eksploatowane przez ro- 
syjskich spekulantów, którzy już całą Man- 
dżuryę wszerz i wzdłuż sbadali. 


W ogóle zaś faktem jest, że Chińczyk 
nieskończenie lepiej rozumie Rosyznina, niż 
każdego innego Europejczyka, poniekąd już 
dlatego, że i Rosyanin jest nowicynszem co 
do kultury, a powtóre że Chińczyk uważa 
Rosyanina za sąsiada, za będącego w Azyi 
jakby w domu, podczas gdy Europejczycy są 
w jego oczach gośómi, tj. wtrętami i wyzy- 
skiwaczami, 

Niedawno temu otwarto we Władywo- 
stoku instytut dla języków oryentalnych, 
głównie dla języka japońskiego a w drugim 
rzędzie i dla chińskiego. Rząd chiński wyde- 
legowa: na tę uroczystość wysokiego dostoj- 
nika, który przemówił w te godne uwagi 
słowa : 


„Rząd cesarski (chiński) dowiedziawszy 
się o załokeniu we Władywostoku Instytutu 
dla języków oryentalnych, zlecił mi słożyć 
wam, panowie, gratulscye w pamiętnym dniu 
otwarcia tego zakładu. Zlecenie to spel 
niając, wręczam panom życzenie cunglijame- 
nu, ichmość ministrów, uniwersytetów pekiń- 
skich Tundż i Janczau, a oraz wyrażam moją 
najwyższą radość z otwarcia inesytutu. 

„Moi ziomkowie i ja oddawnaśmy zrozu- 
mieli, że pomimo tylowiekowej bliskości naród 
rosyjski i naród chiński, tylko dla niezuajomo- 
ści obopólnych języków, nie zdołały się po- 
łączyć w jedną wielką rodzinę na dalekim 
Wschodzie Ta jedyna, można powiedzieć, 
przeszkoda na drodze zbliżenia obu narodów, 
zostanie bez wątpienia wkrótce usuniętą przy 
pomocy dyrektora tej instytucyi, rozumnego 
i energicznego a doskonale znającego Chiny 
i ich ludność. 

„Wy moi pp. nie saprzeczycie, że oba 
w tak bliskiem sąsiedztwie mieszkające na- 
rody, rosyjski i chiński, na jednej i tejsamej 
pracujące glebie, ściślej się ze sobą zespolą, 
gdy jeden będzie znał język drugiego. Oba 
w ten sposób złączone narody, utworzą przed- 
murze i niepokonaną siłę, których nigdy nie 
przemożs żaden wróg spokojnego rozwoju obu 
zaprzyjaźnionych narodów. Dopięcie takiego 
wielkiego celu narodu chińskiego i rosyjskiego 
zależeć będzie we wielu względach od was, 
panowie, i dlatego w imieniu oałego ludu 
chińskiego życzę wam zupełnego powodzenia 
w tej trudnej i świętej sprawie.* 3 

Juśció znacznie koloryzowała w tej mo- 
wie słynna grzeczność chińska, ale zbliżenie 
między Chinami a Rosyą uważaią nawet 
sceptyczni politycy berlińscy za fakt nieza- 
przeczony, jak i to, że wpływ angielski stale 
podupada, a naturalnie wzmaga się rosyjski; 
tudzież to, że rola, jaką Anglia odgrywała w 
19 wieku w Chinach, akończy się w wieku 


ślepiająco białym śniegu człowiek, pełzejący 
na brzuchu w górę. Sierżant! 

Pochylony nad przepaścią Ragon patrzył 
na niego. Przed chwilą sumienie wyrzucało 
mu czyn haniebny i żeby odnależć tego, który 
jak był pewny, jest tylko masą rozbitego cia 
ła, byłby oddał życie swoje bez wahania. Te- 
ras wobec tego człowieka niezwalczonego, któ- 
rego śmierć uszanowała, wobec znienawidzo 
nego rywala, którego siła nadprzyrodzone 
strzegła, czuł, że opanowuje go cała dawna 
nienawiść. 

Rosumiał, oo dodaje sił i energii mlode- 
mu osłowiekowi: miłość! 

W głębi przepaści strzegł go słodki obraz 
Maryi-Róży; przy wdrapywaniu się na niedo- 
stępny szczyt wału, myślał pewnie także o 
niej. Miłość wyciągała do niego ręce, obiecu- 
jąc szczęście... 

Bagon usiadł, opuścił głowę na ręce, 
przymknął oczy, sam w przestrzeni pustej, 
wobec tego, który u nóg jego — z szaloną 
energią rozpaczy, posuwał się wolno ku górze. 
Jakim sposobem Marcigny ocalał? 

Kiedy sierżant uczuł, że most ugina się 
pod jego nogami, kiedy widział, że ginie, zro- 
bił silny skok naprzód. Gdyby spadł prosto, 
śmieró pewna. 

- Bkaoząc z całych sił, spadł na pochyłość 
lodową, idącą od płaszczyzny, pokrytą śnie- 
giem. Choiał zaczepić się okuciem kija, lecz 
upadek był zanadto gwałtowny i potoozył się 
głową na dół, ciągniony ciężarem tornistra, 
przymocowanego na plecach. 

Zaczepił się jednak o boki skał, co zwol- 
niło spadek, potem skończyło się na tem, że 
spadał, koziołkując się aż na pokład śniegu, 
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20, który się zaznaczy opanowaniem Asyi 
pizez Rosyę. 


Rądy przemysłowe. 


Rozetrzyganiem sporów między pracodaw- 
cami i robotnikami zajmują się u nas dotąd 
bądź władze przemysłowe I instanoyi (staro- 
stwo, względnie magistrat), jeśli spór powstał 
w ozasie trwania stosunku robocsego, lub do 
doi trzydzie: tu po ustaniu tego stosunku, bądź 
— poza tem — zwyczajne sądy cywilne. 

Istnieje wprawdzie także jurysdykcya 
wydziałów polubownych w stowarzyszeniach 
przemysłowych, ujęta jednak w ciasne ramy 
danej korporacyi, nie odnosi się ona wcale 
do robotników fabrycznych i figuruje zresztą 
w przeważnej części stowarzyszeń naszych na 
papierze. 

Doniosła więc zasada równego traktowa- 
nia obu stron spór wiodących, urzeczywistnić 
się może najskuteczniej w sądach sbiorowych, 
na których skład obie strony równy wpływ 
wywierać mają prawo. W odniesieniu do spo- 
rów przemysłowych między pracodawcą i ro- 
botnikiem, gdzie ona wepólnego nabiera zna- 
czenia, zasadę tę w niektórych krajuch da- 
wno już uznano i w życie wprowadzono. 

Austryacka ustawa z 27 listopada 189b 
o zaprowadzeniu sądów przemysłowych, wzo- 
ruje się w zasadniczych i główuych postano. 
wieniach na ustawie niemieckiej, Sądy prze- 
mysłowe w rozumieniu tej ustawy, istniały 
dotychczas tylko w Wiedniu, Pradze, Liber- 
ou, Bernie i Bielsku. Świeżo dopiero, jak wis- 
domo, rząd zdecydował się powię szyć ich 
liczbę, zaprowadzając takież sądy w Gali- 
cyi we Lwowie i Krakowie i dwa na Mo- 
rawach. 

Sądy przemysłowe powołane są w myśl 
ustawy do rozstrzygania przemysłowych spo- 
rów prawnych pomiędsy przemysłowymi przed- 
siębioroami (pracodawcam!) i rubotnikam!, oraz 
pomiędzy samymi robotnikami tego samego 
przedsiębiorstwa. 

Rzeczowa właściwość sądów przemysło- 
wej. nie obejmuje natomiast sporów pomię- 
dzy skarbem państwa i robotnikami zatru- 
dnionymi w zakładach wojskowych. 

Sąd przemysłowy jest w szczególności 
kompetentny bez względu na wartość przed- 
miotu spornego: 

a) w sporach o płacę, 

b) w sporach o rozpoczęcie, dalsze ue 
trzymanie lub rozwiązanie stosunku pracy 
lub nauki, 

©) w sporach o świadczenia i roszczenia 
odszkodowań z tegoż stosunku, mianowicie 
też z powodu potrąceń z zapłaty i zastrzeżo» 
nej kary umownej, 

d) w sporach o wydanie lub treść książe 


ki robotnicze, lub świadectwa, 


oszołomiony, lecz nie ranny. Upadł ostatecznie 
z przekonaniem, że leży na samym brzegu 
rozpadliny. Słyszał, jak z hałasem :ociały kae 
mienie i kawały loda, które awvim ciężarem 
oberwał i wpadały w przepuśó, przelatując po 
nad jego ciałem, nie dotknąwszy go nawet. 
Zrozumiał, że choć czasowo. lecz jest urato- 
wany. I na kilka sekund stracił przytomność. 
Trzy metry dalej, a byłby upadł na lodowiec 
dwieście metrów niżej. 

Skoro odzyskał przytomność, zobaczył, 
że był w bardzo kiytycznem położeniu. Krew 
uchodziła z niego dziesięcioma ranami, na 
szczęście nie bardzo ciężkiemi. Tornister go 
ochronił. Lecz miał głowę rozciętą. Choiał 
się podnieść; po pierwszym wysiłku, za kae 
żdem żywszem poruszeniem, krew tryskała i 
zalevsała mu oozy. 

Oderwał nogą bryłę śniegu i położył na 
głowie. To mu pomogło i krew powstrzye 
mało, 

Zemdlał po ras drugi. 

Kiedy otrzeźwiał, przyłożył znów śnieg 
na głowę. Choć czuł ból we wszystkich ozłon- 
kach, ale był przytomniejszy. Podniósł gło- 
wę i obrachowywał, z jakiej spadł wyso- 
kości. 

— Do dyabła! — mruknął — Bagon mu- 
si być pewny, że mu się udało. 

Narag spostrzegł człowieka, uwieszonego 
po nad wałem kamiennym. 

— To on! Spieszy z pomocą l. Wyrzu= 
ty sumienia... Albo też nie wie, że ja żyję... 

Widział, jak porucznik spuścił się na 
ten straszny wał... Za daleko byli, ażeby 
mieć pewność, że patrzą na siebie. Marcigny 
jednak mówił w duszy: 


e) w sporach, wynikających z uczestni= 
ctwa w pensyjnych lub innych kasach sapo- 
mogowych, o ile nie mają w takich razach 
wkraczać sądy polubowne zakładów ubezpie- 
czeń od wypadków, kas chorych lab inne sta- 
tutowe sądy polubowne, 

f) w sporach o wypowiedzenie. rame- 
cyę lub czynsz najmu mieszkań w do- 
mach robotniczych, których używania praco- 
dawca bezpłatnie lub za opłatą dozwolił tO- 
botnikowi, wreszcie 

gg) w sporach o wzajemne roszczenia jew 
kie wskutek przyjęcia wspólnej roboty po- 
wstają między samymi robotnikami jednego i 
tego samego przedsiębiorstwa. 

Robotnikami w rozumieniu ustawy są: 

a) werkmistrze, kierownicy warstatów, 
przodownicy, 

b) wszyscy w przedsiębiorstwach prae* 
mysłowych zatrudnieni pomecnicy, łąusnie 8S 
zarobnikami dziennymi, 

c) osoby, które po za warstatem tu» 
dnią się odrabiamiem lub przerabianiem sū- 
rowców i półfabrykatów dla przedsiębiorców, 

d) w przemysłach handlowych wagystkie 
osoby, używaue do usług k :pieckich. 

W skład sądu przemysłowe -o wchodzę 
przewodniczący i jego zastępca (obu mianaje 
minister sprawiedliwości g pośród sędziów Sa» 
wodowych), tudzież asesorowie wraz z nastę: 
poatmi, wybierani w oddzielnych kurya h wye 
borczych, w połowie przez przedsiębiorców, 
w polowie przez robotników. 

Czynne prawo wyboru w knryi prago. 
dawców przysiuża każdemu p'siada>zowi 
przedsiębiorstwa, mają ego si. dzibę w okrę- 
gu sądu przemysłowego. Kobiety wyb.erać 
mogą przez pełnomocników. 

Do karyi wy:orczej robotników należą 
wszyscy, w przedsiębiorutwach, podlegających 
sądowi przemysłowemu zatrudnieni robotaie 
vy obu ploi, którzy ukończył: dwudziesty rok 
życia i przynajmniej od roku pracują w kre- 
ju Uczniowie wybierać nie mogę. 

Bierne prawo wyboru posiada każdy do 
"zynuego wyboru uprawniony mężczyzna, 
ktory jest obywatelem austrysckim, własno« 
wolnym i ma lat trzydzieści. 

Asesor iub jego zastępca może nie przy” 
jąc wybora, jeśli ma lat przeszło 60 lub do- 
tknięty jest ułomuością. przeszkad<sjącą W 
urzędowaniu — jeżeli nie mieszka w okręga 
sądu przemysłowego, lub jeżeli już w bazpo- ` 
średnio poprzedzającym okresie wyborogym 
piastował urząd asesora. 

Wybory asesorów odbywają się ua pod- 
stawie list, sporządzonych przez gmicę, w 
której s4d przemysłowy ma siedzibę, pod kie- 
rowniotwem urzędnika władzy przemysłowej, 
osobno w grupach przewysłowych, Wskasa- 
nych w rozporządzeniu. 

Asesorów i ich zastępców wybiera się nê 
lat cziery, co dwa lata jednak z każdej kū- 
ryl natępuje połowa asesorów + zastępców, © 


— Zobaczył mnie... Co on zrobi? 

Wyprostował się, szukał Asszki, żeby 
pokrzepić się wódką, lecz flaszka stoczyła się 
w przepaść. 

Naciągoął tornister i ujął kij w rękę. 
W szarych oczach zaświeciła błyskawica, jak 
wyzwanie rzucone człowiekowi, który na niee 
go patrzył z góry, a od którego nie choiał 
przyjąć ani pomocy ani opieki. 

— Tędy mę stoozyłem i tędy chcę wejść 
na górę 

Marcigny był jeszcze sa daleko, ażeby 
Bagon mógł cisnąć mu linę. Wreszcie nie 
myślał o tem. Wyprostował się, z miną sza* 
leńca, jak gdyby chciał odegnaó „straszną 
pokusę. Pochylił się znów i patrsył, jak tam« 
ten wspina się ku górze, Myśli, że życie Mar* 
cignego do niego naieży, jeżeli zechce. Jedno 
poruszenie, jeden gest... a śmierć pewna na 
stąpi.. A jak to łatwoł.. Kto się domyśli, 
kto zobaczy w tej dzikiej samotni... Niech 
poruszy £ miejsca jeden kamień. przysunie 
do krawędzi.. pchnie nogą... Kamień toczy 
się z góry, pociąg» inne... tworzy się stres 
szna zwała... I koniec. W dole, w tym vi- 
rze, w zamęcie, mrówka, która pnie się kū 
górze, zginie na wieki!.. Straszna  poknse... 
cofa się, żeby jej nie uledz... lecz powrach; 
pokuea go nie odstępuje. Krsyosy na głos! 

— Nie, nie l... 

(0. d.-n.) 
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w ich miejsce odbyć się ma wybór uzupeł- 
niający. 

Ważne jest postanowienie, że trybunał 
I instancyi ma złożyć asesora, lub zastępcę z 
urzędu, jeśli tenże, wybrany z pośród przed- ; 
siębiorców, zaniechał swego przedsiębiorstwa, | 
albo jeżeli asesor-robotnik od trzech miesięcy 
zatrudniony był w  przedsiębiorstwach, nie 
podlegających kompetencyi sądu przemysło - 
wego. ' 

Sąd przemysłowy obraduje i uchwala w 
senaiach, złożonych z przewodniczącego i 
dwóch asesorów, z których jeden musi być 
przedsiębiorcą, drugi robotnikiem. Osobna sta- 
ła sekcya musi być przy sądzie przemysło- 
wym utworzona dla przemysłów handlowych. 
Dla tejże sekoyi wybór-. asesorów odbywać 
się ma oddzielnie w osobnych kuryach wy- 
bozozych.' —. 

Co do postępowania przed sądem prze- 
mysiuwym, nadmienić ńależy, że pierwszy 
termin zarządzony być winien w przeciągu 
trzech iłni po doręczeniu skargi. Termin ten 
pierwszy odbyć się może przed przewodniczą- 
cymtsądu przemysłowego bez współudziału 
asesorów, aby skłonić strony do ugody, roz- 
strzygnąć zarzuty itp. Strony mogą się także 
zraec powołania asesorów, w takim razie 
przewodniczący sam sprawę rozstrzyga i wy- 
daję wyrok. We wszystkich innych wypad- 
kach spory niezałatwione na pierwszym ter- 
minie, mają być przekazane sądowi pełnemu 
t. jı ze współudziałem asesorów. 

W sprawach spornych do 50 zł. sąd 
przemysłowy ozeeka stanowczo, a od wyroku 
odwołać się można (do trybunału I instan- 
cyi) tylko a powodów nieważności, uznanych 
w procedurze cywilnej. W sporach o sumy 
wyższe dozwolona jest apelacya od wyroku 
sąda przemysłowego, a trybunał apelacyjny 
rozętrzygnie sprawę przy współudziale dwóch 
aseaqrów przemysłowych. 

Wyroki sądów przemysłowych mają moe 
egzekucyjną, a egzekucyą przeprowadza sąd 
powiatowy, któremu podlega strona pozwana. 
Podania do sądu przemysłowego, rezolucye 
tegoż sądu i protokoły są wolne od stempli 
i opłat. 

. Wreszcie wspomnieć wypada, że przeciw 
orzeczeniom korporacyjnych wydziałów polu- 
bownych w sporach, objętych właściwością 
sądów przemysłowych, wystąpić można tylko 
przed sądem przemysłowym, jeżeli korpora- 
cyś ma w okręgu jego siedzibę. Jurysdyk- 
cya zatem wydziałów polubownych w stowa- 
rzyszeniach — zależna zresztą od woli stron 
— pozostaje i nadal w mocy. Natomiast wla- 
ściwość sądu przemysłowego wyklucza kom- 
petencye władz politycznych, jakoteż sądów 
zwyczajnych, a strony spór wiodące nie mogą 
zrzeo się właściwości sądu przemysłowego. 

Oczywiście odnosi się to u nas tylko do 
powiatów sądowych Lwowa, Krakowa i Podgó- 
rza. Po za granicami tych ciasnych okręgów 
terytoryalnych w całym kraju, jak dotąd tak 
i nadal spory przemysłowe między praco- 
dawcami i robotnikami załatwiane będą 
przez starostwa, względnie zwyczajne sądy 
cywilne. 


Kolumna Mickiewicza we Lwowie. 


W poniedziałek wieczorem odbyło się 
posiedzenie komitetu budowy pomnika Mi- 
ckiewiczą. Zebranie zagaił prezes dr. Radzi- 
szewski, poczem zdawszy przewodniotwo pro 
fesorowi dr. Romanowi Pilatowi, zdał sprawę 
z dotychczasowych czynności. Model kolumny 
wykonany przez artystę rzeźbiarza p. Popiela, 
uznany został za dobry, koszt kolumny obli- 
czono na 75.000 zł. a mianowicie kosztować 
będzie granit około 30.000 zł., odlew bronzo- 
wy według oferty Art. Krupp. około 26.000 
zl., a p. Popiel otrzyma 20.000 zł. Ze składek 
zebrano dotychczas około 20.000 zł. drobnemi 
przeważnie kwotami, a reprezentacya miasta 
Lwowa ofiarowała na ten cel 80.000. Obecnie 
więc ma komitet do dyspozycyi 100.000 ko- 
ron, czyli, że do ukończenia pomnika po- 
trzeba jeszcze będzie co najmniej 25.000 zł. 

Na konstrukcyę granitową złożono do- 
tychczas cztery oferty, z tych dwie poząkra- 
jowe, a dwie ze Liwowa od pp. Markowskie- 
go i Periera. Oprócz tego nadeszła z Woly- 
nia oferta na bezpłątue dostarczenie grani- 
tu. Wkrótce wyjedzie na Wołyń p. Popiel z 
jednym z geologów celem zbadania granitu 
tamtejszego na miejscu. Odlew będzie można 
zamówić w grudniu b. r. Przypuszczać nale- 
ży, iż fabryka budapeszteńska poda niższą 
ofertę niż Krupp. Fabryka Kruppa, lub też 
inna wykona z bronzu: figurę poety i ge- 
niusza, kapitel, znicz i pierścienie. 

Najważniejszą robotę t. j. obrobienie 
granitu rozpocząć należy jak najrychlej, gdyż 
wymagać to będzie 18 miesięcy czasu. Jeżeli 
pomnik ma stanąć w roku 1901 jak jest po- 
stanowionem, to granit w bieżącym miesiącu 
potrzeba zamówić. Ostatecznie postawił pro- 
fesor Radziszewski wnioski następujące: 

I. Komitet budowy pomnika Miokiewi- 
oga postanawia tak swe czynności zorganizo- 
wać, aby kolumna Adama Mickiewicza we 
Lwowie, została odsłonięta w ciągu 1901 r. 
W tym celu komitet upoważnia swe prezy- 
dyum do zawarcia umowy z artystą A. Po 
pielem o wykonanie modeli części figuralnej 
pomnika, oraz do zawarcia umowy o budo- 
wę kolumny granitowej ztym przedsiębiorcą, 
którego oferta pod względem jakości mate- 
ryału, ceny i gwarancyi dotrzymania termi- 
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nu, okaże się najodpowiedniejszą. Zawarcie 
zaś umowy o odlewy bronzowe odracza aż 
do grudnia b. r., względnie do 6zasu, gdy 
potrzebne na ten cel fundusze będą ubezpie- 
czone. 


II Komitet poleca swemu prezydyum, 
aby o powyższem postanowieniu oddzielną 
odezwą zawiadomić społeczeństwo polskie, 
wzywając je do składania ofiar na cel po- 
wyższy. 

III. Komitet uchwala gorące podzięko- 
wanie dla szan. reprezentacyi miasta Lwowa 
za wydaną subwencyę w wysokości 60.000 
koron i poleca prezydyum podać tę uchwałę 
do wiadomości reprezentacyi m. Liwowa. 

IV. Uprasza się wszystkie lokalne komi- 
tety, zbierające składki na iune pomniki, o 
zasystowanie swej akcyi w ciągu r. 1900 
względnie do czasu, gdy wydatki na rozpo- 
czynającą się budowę kolumny Mickiewicza 
zostanę zabezpieczone. 

Nad tymi wnioskami odbyła się bardzo 
ożywiona dyskusya, w kcórej wzięli udział 
pp. Michalski, Fryling, Chołodecki, Radzi- 
szewski, Pilat, Krechowiecki, Lisiewicz, Pe- 
płowski, Lewieki, Bieńkowski i Zakrzewski, 
poczem uchwalono wszystkie wnioski jedno- 
myślnie i wyrażono gorące podziękowanie 
p. Radziszewskiemu za jego bardzo gorliwą 
i skuteczną działalność. 

W dalszym ciągu omawiano akcyę pod- 
jąć się mającą w najbliższej przyszłości co 
do zebrania dalszych funduszów. Podnoszono 
rozmaite projekty i stwierdzono, że za pomo- 
cą puszek zebrano we Lwowie na pomnik w 
ostątuich kilku miesiącach około 500 zł. Li- 
sty od delegatów prowincyonalnych po więk- 
szej części nie nadeszły. Ostatecznie wybrano 
podkomitet, który ma obmyśleć dalszą akcyę 
celem zebrania potrzebnej jeszcze kwoty zł. 
25.000. 


Koniec i początek wieku. 


W piśmie Semuine religiduse ukazało się 
wytłómaczenie bulli papieskiej o święceniu 
1 stycznia 1900, w której to bulli rozpoczęty 
w Europie zachodniej rok nowy nazweno 
„ostatnim rokiem obecnego wieku“. Organ du- 
chowny tłómaczy, że nazwa ta dana przez 
głowę kościoła katolickiego jest bezwarunkowo 
słuszna. Chrześcijańska rachuba czasu zaczyna 
się od pierwszego rokn po narodzeniu Chry- 
stusa, a dlatego, aby wiek pierwszy miał 
okrągłe sto lat, ostatni 100 rok należeć musi 
do wieku pierwszego, nie zaś do drugiego, 
który się zaczyna od roku 101. Astronomowie 
i chronolodzy nigdy inaczej nie prowadzili 
rachuby lat i wieków, to też zgodnie z tem 
przed sześciu laty, siedy zapadło postanowie- 
nie urządzenia w Paryżu wystawy powszech- 
nej w roku 1900 oznajmiono urzędownie, że 
Francya choe w ten sposób ukoronować po- 
stęp przemysłu w wieku XIX. 

Dalej idą wyjaśnienia, iż kombinacya 
z rokiem zerowym jest nieuzasadnioną. Rok 
754 od założenia Rzymu nazwany był pier- 
wszym ery chrześcijańskiej nie zaś zerowym. 

Skąd się tedy wziął ów rok zerowy (tj. 
że rok pierwszy zaczął się od roku zero), o 
którym dawniej nie było żadnej wzmianki 
w chronologii historycznej? Rzecz to ciekawa. 
Gdy cesarz Wilhelm obwieścił początek no- 
wego stulecia, osobom lepiej rachującym zro- 
biło się przykro. 

Niektóre pisma pospieszyły łatać złą 
sprawę, ratować sytuacyę. Z adwokacką zrę- 
cznością poczęto rzecz mącić i wynaleziono 
rok zerowy: Ale w arytmetyce wykręty na 
nio. Bałamuctwo wypłynęło jak oliwa na 
wierzch. Pisma niezależne, przedewszystkiem 
katolickie, wyśmiały cały ów rok zerowy. 
Kölnische Velkszeitung w artykule „Obcięty 
wiek“ pisała: „Jeżeli kupuję sto wisiem, to 
chcę — mówi uczeń włoski — mieć tak e 
i setną, bo inaczej będzie mi jednej brakować. 
Nie pozwolę, żeby mi ją zjadła siostra mola, 
drugie stulecie. Tak mówi żak szkolny. My 
jednak starzy daliśmy się zwieść dziewiątce 
i dwu po niej następują ym zerom. Wszak to 
takie naturalne: s ończyło się 18... zaczynamy 
pisać 1900, hura! więc niech żyje XX wiek! 
Tak postanowiła władza, ale uczeni milczeli. 
A wiek XIX toczy się tymczasem spokojnie 
i toczyć się będzie jeszcze 865 dni. Wielcy 
astronomowie i matematycy, którzy układali ka- 
lendarz gregorjański nie mogli się wznieść 
na szczebel dzisiejszej mądrości niektórych 
rachmistrzów i przyjąć, że Chrystus urodził 
się w roku zero i że rok ten zero trwał cały 
rck, póki nie zaczęto mówić jeden. Kościół święci 
na przełomie wieku nie początek nowego stu- 
lecia, lecz rok jubileuszowy, a więc setny. Ko- 
ściół mówi również, że nowy rok dopełnia 
liczby 100 i dlatero jest granicą pewnego wa- 
żnego okresu czasn. Otwarcie więc Bramy 
Świętej nie było uzmysłowieniem otwarcia 
nowego wieku, lecz znakiem otwarcia roku 
świętego, roku tysiącdziewięósetnego, od któ- 
rego całe stulecie nosi nazwę*. 

Spór o początek wieku nie jest najnow- 
szym wynalazkiem. W roku 1699 zwrócono 
się do papieża, aby rzecz zdecydował, ten a po- 
wołał astrononów, którzy odpowiedsieli natu- 
ralnie to, co odpowiedzieć mogli: setka roz- 
poczyna się od jedynki, a w końcowej liczbie 
ma zawsze dwa zera. 

Niemniej przeto za sto lat spór wybuchł 
znowu. Głosny astronom francuski Flamma- 
rion przytoczył niedawno tytuły kilku pism 
ulotnych z r. 1699, w których podawane są 
rozmaite wywody, spory bez końca, argumen- 
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ścioła oparte na dogmatich chrześcijańskich, 
na potopie powszechnyn, na ustanowieniu 
przez papieży jubileuszćw, słowem  nieskoń 
czone wywody półmędrków, do tego stopnia 
gmatwających kwestyę, iż trudno się zoryen- 
towaó w tych zawikłarych roznmowaniach. 
Autorowie postarali się nawet wprowadzić 
tam figury geometryczn:, aby wykazać, jak 
należy dzielić i obliczać lata, 

Minęło sto lat, przyszedł rok 1799 i zno- 
wu taż sama historya. W Paryżu dawano na- 
wet sztukę p.t. „W jakimże wieku żyjemy, 
mój Boże !* Najdłużej podobno opierał się 
wyrokowi arytmetyki wielki poeta, Wiktor 
Hugo. Możemy też być pewni, że w 1999 r. 
znowu się to samo powtórzy. 

Znany astronom francuski Flammarion, 
zaznaczając, że wakutek zraformowaria ka- 
lendarza w r. 1582, powstały dwie metody 
rachuby czasu, t. j. według nowego i starego 
stylu powiada: to wszystko jednak nie prze- 
szkadza, ażeby ostatni dzień roku 1900 nie 
miał być ostatnim dniem XIX wieku, a p er- 
wszy stycznia 1901 pierwszym dniem wieku 
XX-go. p 
Tym sposobem o północy dnia 81 gru- 
dnia 1900 roku, stary wiek runie w prze- 
szłość, ustępująo miejsca nowemu wiekowi. 
Ale półnoe 31 grudnia nie przypada w 
każdym punkcie kuli ziemskiej w jednej 
chwili. Zależy to od południka. Któryż więc 
kraj — pyta Flammarion — najprzód ujrzy 
jutrzenkę wieku XX? Kiedy zegar w Pary- 
żu pokazywać będzie północ, a zegar w Wie- 
d: iu godzinę 1 rano, w Petersburgu wybije 
już 2 godzina, w Madrasie będzie już 5, w 
Kalkucie 6. W miarę posuwania się dalej na 
wschód, zegary będą wskazywały coruz póź- 
niejszą godzinę w tymże samym czasie: w 
Sajgonie 7 godzinę rano, w Szanghaju i Soul 
8, w Jeddo 9 i nakoniec na wyspie Chatam 
— południe 1 stycznia r. 1901, czyli tam bę- 
dzie już 12 godzin nowego wieku w chwili 
gdy on się narodzi w Paryżu. 

Odwrotnie, gdy wybije północ w Pary- 
żu, północ 31 grudnia 1900 r,, wtedy będzie 
dopiero godzina ll i minut 15 w Lizbonie, 
godzina 10 minut 45 w Saint-Louis (Senegal), 
godzina 9 minut 30 w Zanzibarze, godzina 7 
w Nowym Jorku, godzina 6 w Chicago, go- 
dzina 5 (po południu 31 grudnia) w Meksy- 
ku, a 4 ostatniego dnia wieku w San-Fran- 
cisco. 

Nie będziemy tu powtarzać ciekawych, 
ale przydługich i zawiłych wywodów geo- 
graficznych, z których wypada, iż pierwsi 
wiek 20 powitają mieszkańcy Kamczatki, 
Japończycy z Tokio, Hiszpanie i Amerykanie 
wysp Filipińskich, mieszkańcy nowych He- 
brydów, Francuzi Nowej Kaledonii, Anglicy 
Nowej Zelandyi. Wyprzedzą oni Paryż prze- 
szło o 12 godzin. 

Wiek XX zacznie się tedy 1 stycznia 
1901, ściśle o północy z 31 grudnia na 1 sty- 
cznia. Mieszkańcy Azyi wcześniej od Buro- 
pejczyków powitają wiek ncwy; ci ostatni 
znowu wcześniej od Amerykanów. 

Ale w krajach azyatyckich to wcale nie 
będzie wiek nowy, bo tam ualendarz chrze- 
ścijański i era chrześcijańska obowiązują 
tylko garstkę przybyszów. W Rosyi europej- 
skiej i w Grecyi wiek XX zacznie się o trzy- 
naście dni później. Tym sposobem naprawdę 
wiek 19 własnej ery pierwsi powitają mie- 
szkańcy wschodnich brzegów Norwegii, Fin- 
landczycy, Wschodnia Szwecya, Królestwo 
Polskie i Galicya. 


KRONIKA. 
Lwów d. 9 Styczniu. 


Odznaczenie. Sztygar z kopalni węgla 
z Jaworza Ludwik Rogoziński otrzymał za 
40 letnią przeszło służbę w tem samem 
przedsiębiorstwie srebrny krzyż zasługi z 
koroną. 

Książę Eustachy Sanguszko otrzymał w 
dzień Nowego Roku z rąk ks. biskupa tar- 
nowskiego Łobosa order Piusa IX, przysłany 
od Ojca św. dla księcia. 

Na poniedzałkorych posłuchaniach u 
cesarza — jak nam 9 b. m. telegrafują z 
Wiednia — zostali też przyjęci: prezydent 
najwyższej izby obrachunkowej br. Gautsch, 
dawny prezes gabinetu hr. Franciszek Thun, 
dawny minister oświaty hr. Bytandt-Reidt, 
dawny minister skarbu dr. keizt, vomiestnik 
tyrolski hr. Merweldt, prezydenci rządów kra- 
jowych: br. Hein, Freydenegg i zr. Thun- 
ohenstein, prezydent wyższego sądu krajo- 
wego tryeskiego dr. Kindinger 1szefowie sek- 
cej ibr. Weigelsperg i dr. Klein. 

Że sfer pocztowych. Dyrekoya poczt i 
telegrafów nadała posady: A) poczymistrzów: 
w Warężu T. Łukasiewiczowi, w, ltadłowie 
F. Dańcowi, w Zakopanem 2 W. Żabińskiej, 
w Horodence Brenerowi; ) 
B) ekspedyentów pocztowych: w Koniu- 
szkowie L. Walczewskiemu, w Jaremczu S. Bo- 
browskiej w Wygnance dw. Czaporowskiemu, 
w Targowiskach F. Nowakowi, w Buchórcu 
M. Goldównie, w Bierzanowie F. Szkodzie, 
w Porębce H. Bilińskiej, w Tamanowicach 
M. Chodowiekiemu, w Sorocku S. Nawarec- 
kiemu, w Kleczy Górnej J. Pękale, w Mosz- 
kowie M. Bodzińskiemu, w Zaszkowie na 
dworcu Janowi Panasiewiczowi, we Lwo- 
wie 13 ekspedytorowi Wandalinow: Zarębie, 
w Rajtarowicach A. Orzechowskiej, w Tou- 
stobabach M Czerwince, w Ochotnicy M. Dem- 
bińskiej, w Pasiecznie H. Bartowej, w Jano- 
wiecach obok Zakliczyna M Zasławskiej, w 
Przeciszowie na dworcu W. Oświęcimskiemu, 
w Kosmaczu Zofii Pietrzyckiej, w Laszkach 
obok Bobrówki Włodzimierzowi Wichańskie- 
mu, w Werchracie na dworcu kolejowym 
Lipczakowi, w Zimnej-Rudnie na dworcu J. 
Móllerowi we Lwowie 14 (Jałowiec) H. Her- 
man, w Słobodzie Złotej J. Łacikowskiemu, 


ty poczerpnięte z biblij, z dzieł ojców ko- |w Brzuchowicach na dworcu Cz. Nowosiel- 


skiemu, w Suchodole Józefowi Fohlowi, w 
Łowczowku  Pleśnie na dworcu Józefowi 
Burglelskiómu, w Dzibułk: ch D. Lisowemu 
w Sosnowie J. Potułee, w Ujanowicach J. Ko- 
łodziejowi, w Zbyszycach J. Kosia:owej, w 
Męcinie na dworcu R. Krupie, w Słowicie W. 
Czyżewiczowi, w Dworach na dworen ign. 
Czajkowskiemu, w Zbydniowie Z. Uścień- 
skiemu, w Maksymówce na dworcu Ig. Pta- 
szko i, 

Galicya na wzsiawie paryskiej przed- 
stawi przedewszystkiem swój przemysł arty- 
styczny. Na wczorajszem posiedzeniu kom1- 
tetu wykonawczego krajowej komisyi dla 
wystawy puryskiej, któremu przewodniczył 
namiestnik hr. Finiński, radca dworu pan 
Franke przedstiwił szczegółowo wygląd ca- 
łego pawilonu czyli inżerieur, przeznaczonegu 
do pomieszczenia w jednej z wielkich sal 
austryackiego przemysłu artystycznego na 
tegorocznej wystawie paryskiej. Jntericur to, 
odznaczające się w ogóle i w szczegółach 
motywami dekoracyjnemi zakopańskiemi i 
kołomyjskiemi, dotąd przez nikogo tak sub 
telnie i dokładnie nie pochwyconemi, jas 
obeenie przez p. Kovatsa, dyrektora szkoły 
w Zakopanem, ustawione będzie na wystawie 
między po: obnymi pawilonami: czeskim i! 
styryjskim. 

Mnostwo sprzętów większych i mniej- 
szych, które zostaną w tem wmteriewr pomie- 
szezone odpowiadać będą tym motywom lu- 
dowym. Z cenniejszych przedmiotów wymie- 
nić należy: meble w stylu huuulskim, 
wykonane przez szkoię przemysłu drzewnego 
w Kołomyi, ah z Grlinian, majoliki koło- 
myjskie, wyroby koronkarskie z Zakopauego 
i Kańczugi, kominek hueulski z fabryki Le- 
wińskiego, cudne maka; buczackie p. Oska- 
ra Potockiego i t. d. Z, drobiazgów wymieni 
my tacę z flaszką i 12 kubkami z matowego 
srebra w stylu dotychczas znanym tylko w 
wyrobach z drzewa. Cacko to artystyczne 
wykonała firma Jakubowskiego i Jarry. 
Piękności całej tej wystawki naszego 
przemysłu artystycznogo, przeznaczonej do 
Paryża, nie opisujemy szczegółowo, Liwowia- 
nie bowiem będą mogii ją podziwiać, stosow- 
nie do zapadłego wczoraj postanowienia, w 
vzasie m:ędzy 20 a 30 bm, W tym celu zbu- 
dowany zostanie ra podwóżu dawnego pa- 
łacu Biesiadeckich (p!. Halicki) pawilon, w 
którym całe interieur z wewnętrznem urządze 
niem takiem, jakie będzie na wystawie pa- 
ryskiej, będzie można oglądać za skromną o- 
płatą 30 ot. 

Zajmująca, przeszło dwugodzinna dysku- 
sya wczorajsza, w której prócz referenta rad 
cy dworu Frankego, wzięli udział dyr. Hoch- 
berger, dyr. Gorgolewski, dr. Kolischer, dr. 
Stroynowski, dr. Vogel, dyr. Wierzbicki, W cze 
lak, starosta Zaleski i Zieliński, ożywioną była 
artystycznemi poglądami namiestnika hr. Pi 
nińskiego, który jak wiadomo, jest nie tylko 
mężem stanu ale i duszę ma w elce arty 
styczną. 

W kwestyi, o ile, gdyby się na wysta 
wie paryskiej znalazł kupiec na całe interieur, 
możnaby je sprzedać, trafiło wszystkim do 
przekonania zdanie p. namiestnika, gorąco 
poparte przez pp. Wozelaka i Gorgolewskie- 
go, iż nie należy tego czynić lecz zachować 
je dla lwowskiego muzeum przemysłowego, 
aby na przepięknych tych krajowych moty- 
wach mogli się kształcić młodzi rzemieślnicy 
i wyrabiać w sobie gust i smak do tego ro- 
dzajau wyrobów. Te więc tylko przedmioty 
będą mogły być na wystawie paryskiej po- 
zbyte, których reprodukcya w kraju z góry 
zostanie zapewnioną. 


Uzupełniające wybory do komisyj sza- 
eunkowych podatku osobisto dochodowegei 
Kraj. dyrekcya skarbu rozpisała uzupełnia- 
jące wybory członków i zastępców człoaków 
komisyi szacunkowych podatku oso isto-do- 
chodowego w miejsce wylosowanej połowy 
ezłosków i zastępców tych komisyi i wyzna- 
czyła do przeprowadzenia tych wyborów na- 
stępujące terminy: 

Dla wyborów do miejscowych komisyi 
szacunkowych w okręgach szacunkowych: 
miasto Lwów, Kraków, Brody, Drohobycz, 
Horodenka, Kołomyja z gminą polityczną 
Werbiąż niżny, Nowy Sącz z gminą polity- 
czną ŻZałubieńcze, Podgórze, Stanisławów, 
Stryj, Tarnopol i Tarnów dla I koła wybor- 
ców dzień 29 stycznia br. — dla II koła wy- 
borców 30 bm. a dła III koła wyborców 
31 bm. 

Dla wyborów do powiatowych komisyj 
szacunkowych w księgach szacunkowych: 
powiat polityczny: Brody z wyłączeniem 
miasta Brodów, Drohobycz z wyłączeniem 
miasta Drohobycza, Horodenka z wyłącze- 
niem miasta Horodenki, Nowy Sącz prócz 
miasta Sącza i gminy Załubińcze, Podgórze 
z wyłączeniem miasta Podgórze, Stanisław ów 
prócz miasta Stanisławowa, Stryj z wyłącze- 
niem miasta Stryja, Tarnopol prócz m. Tar 
nopola, Tarnów prócz m. Tarnowa, dla I koła 
wyborców dzień 24 stycznia, dla II koła 25 
bm. dla III koła 26 bm. 

W cełu wykazów do poszczególnych ko- 
inisyi szacunkowych względnie w powiatach 
politycznych : Bóbrka, Bochnia, Bohoredeza- 
ny, Borszczów, Brzozów, Chrzanów, Ciesza- 
nów, Czortków, Dobromi!, Gorlice, Grzybów, 
Husiatyn, Jarosław, Jasio, Jaworów, Kałusz, 
Kamionka, Kolbuszowa, Limanowa, Lisko, 
Lwów, Mielec, Myślenice, Nadwórna, Pecze- 
niżym, Pilzno, Przemyślany, Rawa, Ropczyce, 
Rudki, Sokal, Sniatyn, Stsremiast», Strzy- 
żów, Tarnobrzeg, Tłumacz, Trembowla, Wa- 
dowice, Wieliczka, Zbaraż, Złoczów, Żółkiew, 
ywiec, dla I koła wyborców 24 stycznia, 
dla II koła 25 bm. dla IH koła 26 bm. 
Wybory do miejscowych komisyi 8za- 
eunkowych w miastach Krakowie i Lwowie 
przeprowadzone zostaną przez magistraty. 
Wybory do miejscowych i do powiato- 
wych komisyi szacunkowych na prowincy! 
odbędą się w siedzibach starostw i przepro- 
wadzone zostaną przez naczelników powiato- 
wych władz politycznych, względnie przez 
wyznaczonych w tym celu komisarzy wybor 
czych. 

Pogłoska teatralna. W lwowskich sfe- 
rach teatralnych zapewniają, że dawny współ- 
dyrektor teatru lwowskiego dr. Fandrowski 
wkrótce obejmie dyrekcyę stanisławowskiego 
teatru imienia hr. Aleksanda Fredry, który 
założył przed laty Śp. Łucyan Kwieciński. 
Mówią, że p. Bandrowski ma zapewnioną sub- 
wencyę z wydziału krajewego z tym warun- 
kiem, aby zorganizował dobry teatr prowin- 
cyonalny. 
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Oświetlenie newego teatru lwowskiego. 


W poniedziałek otwarto w magistracie lwow: 
skim, w obecności pp.: wiceprezydenta Mi- 
chalskiegó, radnych Dzieślewskiego i Heppe- 
go i dyrektora tramwaju elektrycznego p. 
Tomiekiego oferty na rozszerzenie stacyi 
elektrycznej dla oświetlenia nowego teatru i 
Wałów Hetmańskich, oraz dostarczania świa- 
tła elaktrycznego dla konsumentów prywa- 
tnych. Ofert wpłynęło cztery : Bartelmusa na 
543.067 koron, Schuckarta na 509.110 koron, 
Siemensa i Halskego na 494.985 i pruskiego 
towarzystwa elektrycznego „Union“ w Berli- 
nie na 459.218 koron. Oferty te będą rozpa- 
trzone przez komisyę, a następnie przedłożone 
radzie miejskiej. 

Jubilensz prof. Korczyńskiego. We wto- 
rek w Krakowie o godz. 11 przed południem w 
auli Colegii Novi odbył się urovzysty obchód 
jubileuszu 25 letniej pracy zawodowej prof. dr. 
Edwarda Korczyńskiego. W auli zjawili się: 
senat akademicki, wydział lekarski, delega- 
cya lwowskiego wydziału lekarskiego, leka- 
rze krakowscy i przybyli z prowinoyi, rodzi- 
na jubilata i zaproszeni goście. ; 

Na salę wprowadzili jubilata byli jego 
uczniowie, drowie Kędzior 1 Sliwiński. 

Orkiestra „Harmonii* odegrała poloneza, 
chór medyków odśpiewał kantatę, poczem na- 
stąpiły przemowy. 

Pierwszy przemawiał prof. O rzut i wrę- 
czył jabilatowi jego portret pędzia Krzesza, 
następnie przemawiał rektor Tarnowski imle- 
niem senatu wszechnicy Jagiellońskiej, prof. 
dr. Maciej Jakubowski imieniem krakowskie- 
go wydziału lekarskiego, vrof. dr. Antoni 
Gluziński ze Lwowa imieniem byłych uoz- 
niów jubilata i ofiarował mu księgę pamiąt- 
kową, prof. dr. Przemysiaw Pieniążek imle- 
niem krak. tow. lekarskiego, prof. dr. Do- 
mański w imieniu wydawniotwa polskich 
dzieł lekarskich pod nazwą Korczyńskiego 
oflarował mu trzy pięknie oprawne dziełu 
W achholza, Jaworskiego i Puseka. 

Dalej przemawiali jeszcze p. Karol Rzą- 
ca, wręczając imieniem aptekarzy i przemy- 
słowców adres ozdobny, dr. Kędzior imieniem 
współpracowników klinicznych i akademik 
Cetnąrowski imieniem obecnych uczniów ju- 
bilata. > 

Na wszystkie te przemowy odpowie- 
dział profesor Korczyński, serdecznie dzięku- 
jąc. Obchód zakończył się marszem, odeg: a- 
nym przez „Harmonię* na tle motywów na- 
rodowych. 

Wieczorem zebrali się wszyscy na ucztę 
w sali hotelu Saskiego. 

Na obchód nadeszło mnóstwo telegra- 
mów gratulacyjnych z przeróżnych stron, 
między innymi telegram towarzystwa lekar- 
skiego wileńskiego, mianujący profesora Kor- 
czyńskiego członkiem honorowym tej insty- 
tucyi. 

Skok z pociągu kolejowego. D. 8 bm. 
wyszoczył z pociągu kolejowego, będącego 
w ruchu, pomiędzy stacyami Dębicą a Czarną 
p. Józef Mühlhausen z Drohobycza. Rannego 
przywieziono do stacyi Dębicy a lekarze orze- 
kli, że stan jego jest bardzo groźny. Przyczy- 
na karkołomnego skou niewiadoma. « 


Jubilensz Henryka Sienkiewicza. Komi- 
tet jubileuszowy w Warszawie, wydał obe- 
enie następującą odezwę: 

Przed dwoma laty grono wielbicieli Hen- 
ryka Sienkiewicza powzięło myśl uczczenia 
26-letniej, nad wyraz płodnej i pełnej chwa- 
ły jego pracy. Wówczas wszakże mistrz nasz, 
zapatrzony w wielkie dzieło, które wypełnia- 
ło mu duszę, w pomnik naszęgo wieszcza. 
powstrzymał te zamiary. 

Obecnie nadeszła „hwila, aby daó wy- 
raz wdzięczności, jaką odczuwa każde polskie 
serce na wspomnienie jego imienia, Toż sá- 
mo więc grono, za pośrednictwem księcia Ste- 
fana Lubomirskiego, wystąpiło do włądzy z 
podaniem o zatwierdzenie „Komitetu jubileu- 
szowego Henryka Sienkiewicza* z prawem 
zbierania składek, celem złożenia mistrzowi 
daru w postaci mniejszej lub większej nieru- 
chomości. General gubernator warszawski 
książę Imeretyński po porozumieniu się z mi- 
nistrem spraw wewnętrznych, raczył pozwo- 
lió na utworzenie rzeczonego komitetu. Je- 
dnocześnie odezwą swoją z dnia 11 listopada 
1899 roku na imię księcia Stefana Lubomir- 
skiego, książę zatwierdził niżej wymienione 
osoby w charakterze ozłonków onego ko- 
mitetu. 

Ks. biskup Ruszkiewicz, dr. Karol Ben- 
ni, ks. Zygmunt Chełmieki, hr. Feliks Cza- 
oki, Władysław Czosnowski, dr. Teodor Du- 
nin, Franciszek Ejsmond, Aleksander Kłobu- 
kowski, Tadeusz Kowalski, hr. Adam Kra- 
siński, ks. Stefan Lubomirski, Edward Lu- 
bowski, Kazimierz Obrębowicz, Hipolit Wa- 
welberg i Julian Wieniawski. 

Komitet zebrawszy się dnia 2 b. m. w 
mieszkaniu ks. biskupa Ruszkiewicza, wybrał 
na swego przewodniczącego ks. biskupa Ru- 
szkiewioza, na jego zastępcę ks. Stetana Lu- 
bomirskiego, na skarbnika p. Juliana Wie- 
niawskiego, na sekretarza p. Edwarda Lu- 
bowskiego. 

Obecnie komitet odwołuje się do wiel- 
bicieli talentu Sienkiewicza o nadsyłanie 
składek na uczczenie jego pracy przez powy- 
żej określony dar. 

Nie chodzi tu o wynagrodzenie mistrza, 
bo na to nas nie stać, ale o złożenie wido- 
mego dowodu, że umiemy uczcić chlubę na- 
szą, a także, iż pragniemy aby kiedyś po 
najdłuższych latach, strudzony pracą, zażył 
sporoją, wolny od trosk doczesnych. 

kładki przesyłać można, już to na rę- 


ce członków komitetu, już osobom szozęgól- | 


nie na ten cel od komitetu upoważnionym 
oraz redaktorom pism krajowych. Wszyscy oni 
zaopatrzeni będą w odpowiednie listy. - 
Wielcy pisarze są niby słońca, 
zapala Opatrzność, aby świeciły narodom i 
ogrzewały je. Z ieh talentu tryska na nie 
zarówno blask chwały, jak źródło zdrowia i 
siły. Takiem słońcem wśród nas jest Henryk 
Sienkiewicz. Owieró wieku ubiegło, odkąd 


złoty jego pług jął oraó polską niwę literao-. 


ką, a mistrzowska ręka siać szozodrae du- 
chowe ziarno. Dziś imię jego rozbrzmiewa 
po całym ówiecie. Tłómaczony na wszystkie 
niemal języki, liczy wielbicieli na miliony. 
W nas jednak, oprócz uwielbienia, porusza 
jeszcze najtkliwsze struny wdzięczności za 
to, czem, kiedy i jak nas karmił. | K. Russ- 
kiewicz prezes komitetu, Edward Lubowski se- 
kretarz. 


Br Chlumeeky, wódz liberałów niemie- 


cokich — jak nam telegrafują z Wiednia 9 


b. m. — przeziębił się i musiał położyć się 


które 


74 


do łóżka. Ma wprawdzie gorączkę, wszelkie 
obawy jednak o jego życie są wykluczone. 

Strajk górników francuskich. Z St. Eti- 
wanu telegrafują uam 9 b. m. że tam w po- 

iedziałek roboty wszędzie się na nowo już 
szpoczęły. 

„ Ochrona własności artystycznej. Rząd 
astrysoki — jak nam z Wiednia telegra- 
UA 9 bm. — rozesłał do akademii umieję- 
ości a mianowicie do wiedeńskiej, praskiej 
zrakowskiej, a dalej do towarzystw litera- 
ich i dziennikarskich w całem państwie 
estyonaryusz z zapytaniami, czy Austrya 
winne przystąpić do berneńskiej konwen- 
i o ochronie tej własności 

Prufesor praskiego uuiwersytetu dr. 
dassaryk, który miał zatargi ze swoimi stu- 
dentami z powodu morderstwa żydowskiego 
w Polnie — jak nam telegrafują 9 b. m. 
z Pragi — nie kończy jeszcze swego urlopu 
obeonie, lecz przedłuża go aż do końca roku 
szkolnego. 

Słynny profesor Schenk wiedeńskiego 
uniwersytetu, którego teorya wydawania na 
świat ohłopoów albo dziewoząt dowolnie we- 
dle życzenia rodziców — w swoim  ozasie 
wiele narobiła hałasu, a okazała się blagą, 
został jak wiadomo przez swoich kolegów 
zniewolon, do podania się do dymisyi. Obe- 
enie jak nam telegrafują z Wiednia 9 bm- 
nhjął już po nim — na razie prowizorycznie 
tylko - kierownictwo instytutu embryolo- 
gicznego wiedeńskiego dr. Schaffer. 

Na dworeu huetteidorfskim — jak nam 
telegrafują z wiedeńskiej dyrekoyi kolei pań- 
stwowych 9 bm. — A remiza maszyn. 
Przyczyną pożaru był gaz, który z gazowni 
niepostrzeżenie zaczął uchodzić i przypad- 
kiem się zapalił. 

Polacy w dyplomaeyi. W ostatnich cza- 
sach zwiększył się udział P:laków w służbie 
austryackiej polityki zagranicznej, tak że o- 
prócz najwyższego jej kierownika hr. Gołu- 
chowskiego, widzimy w niej woale pokaźny 
zastęp dyplomatów Polaków. I tak, w Stock- 
holmie min strem pełnomocnym jest hr. Jó- 
zef Wodzicki ; hr. Kcziebrodzki, dotąd radca 
ambasady w Madrycie, będzie prawdopodo- 
buie niebawem mianowany ministrem pełno- 
mocnym; W Madrycie przebywa j-ko aituchć 
kr. Ludwik Badeni; drugi hr. Koziebrodzki 
jest radcą legacyjnym w Brukseli: hr. Sta- 
rzoński został mianowany radzoą ambasady 
w Rzymie; Kuczyński, do niedawna rezydent 
w Cetyni, został ministrem w Rio de Janei- 
ro; hr. Wiśniewski jest przy legacyi w Ate- 
nach; hr. Adam Tarnowski, dotąd altachć w 
Konstautynopolu, udał się w tych dniach do 
Waszyngtonu, przydzielony do tamtejszego 
poselstwa, na czel którego stoi p. Hengel 
müller, ożeniony z Polką, z domu hr. Bor- 


kowską. 


Towa*zystwo „Powściągliwość I Praca“ 
w Miejscu piastowem ma prawo zbierania 
składek w kraju na dokończenie budowy se- 
minsryum i zakładu wychowawczego w Miej- 
sou piastowem a ozłonek tego Towarzystwa 
Szymon Kędra zajmuje się obecnie zbiera- 
niem tych składek we Lwowie. Zakład wy- 
chowawczy w Miejsou piastowem wychownje 
obecnie przeszło 170 ubogiej młodzieży i za- 
sługuje na wszechstronne poparcie. Admi- 
nistracya naszego pisma pośredniczy również 
w zbieraniu składek. 


Sztuki piękne. 


Repertoar teatru hr. Skarbka. 4 

We środę po raz ostatni w tym sezonie 
nCyrsno de Bergerac“ komedya romantyczna 
w 6 akt. Edmunda Rostanda. 

We o:wartek „Straszny dwór* opera na 
rodowa w å aktach Stanisława Moniuszki. — 

` Pierwszy występ pp: Aleksandra Myszugi, 
Juliana Jeromina i Józefa Szymańskiego. — 
W partyi Jadwigi wystąpi młodziutka śpie- 
waczka panna Zdzisława Zawiłowska (krako- 
wianka). 

* Koneert p. Krzyżanowskiej z Paryża 
zgromadził w niedzielę w sali Domu Narod- 
nego doborową publiczność, która ze szcze- 
rem uznaniem podziwiała jej wysoce kompo- 
zytorski talent i serdecznemi oklaskami na- 
gradzała jej bezwarunkowo świetną grę. Zna- 
komitej kompozytorce i doskonałej wykonaw- 
czyni wręczono wieniec laurowy i piękny 
bukiet. 

* P. Amelia Kasprowiczowa, zasłużona 
dla naszej sceny spiewaczka, obchodzić będzie 
w tym roku 20-letni jubileusz w zawodzie 
teatralnym. W roku 1874 za dyrekcyi Stani- 
sława Dobrzańskiego wstąpiła do chóru, a ta- 
lentem i pracą w krótkim ozasie wybiła się 
na pierwsze stanowisko. Ku uczczeniu tej 
niezwykłej dla spiewaczki rocznicy, daną bę- 
dzie w teatrze w przysziy czwartek, tj. 18bm. 
„Halka*, w której jubilatka odśpiewa partyę 
tytułową, a którą — jak wiadomo — takświe- 
tnie wykonywa. ; 

* „Sybir“ w Krakowie Kasa teatralna już 
od południa zamknięte a na najbliższe przed- 
stawienie następnego dnia (7 bm.) połowa bi- 
letów już wykupiona. Dobra firma zdziałała 
tedy swoje. s 

Obszerne sprawozdanie waszego stałego 
recenzenta po przedstawieniu we Mwow1e u- 
walnia mnie od rozbioru rzeczy, ograniczam 
się tedy do opisania wrażenia, jakie tu „Šy- 
bir“ pozostawił oraz oceny gry artystów. Co 
do wrażenia ogólnie nie dorównywało Ono 

d względem siły owemu po „Tamtym*. 
nimo: iż premiera daną była w dzień 
Trzech króli, s więc przeważnie wobec świą- 
tecznej publiczności, widoczne wśród niej 
było pewne przygnębienie, pewien gniot mo- 
ralny wywołany bolesnemi sytuacysmi, tą 
bezsilnością nieszczęsnych Sybiraków uciska- 
nych przez wszechmożnego wroga. Autor 
gra na naszych nerwach bez litości, szarpie 
efektami i porusza najsmutniejsze wspom- 
nienia, każąc widzowi uczuwać siłę Moskali, 
a biadać nad słabością, waśniami i nieszczę- 
snem położeniem skazańców przy równocze- 
snem sztucznem lawirowaniu, by w jedną lub 
w drugę stronę nadto się nie zaangażować. U- 
ważam to'za usiłowanie utrzymania się... w pa- 
sie neutralnym w myśl rosyjskiego przysło 
wia „wsio można, tolko ostrożna.* I to zdaje 
się publiczność szeroko: odczuwała; by iy 
wprawdzie oklaski, lecz nie tak obfite i chłod- 
niejsze, & w oałym teatrze widoczną była de- 
presya. „ 

„Sybir“ jest melodramatem napisanym 
zo rmanym już i uznanym Og 


I 


ółnie talentem |i Bobrzyński. Tak dr. 
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na 
kroniki strasznych chwil historyi naszego 
wstanis i dlatego stoi znacznie niżej ni 
ramat „Tamten*, tworzony na podstawie 
bezpośrednich obserwacyj życiowych. 

Rzecz grano w Krakowie ogółem do 
brze, a w reprezentacyi wziął udział cały 
persona! teatralny to też pow; ższe orzeczenie 
odnosi się do wszystkich bez wyjątku. Niech 
mi jednak wolno będzie wspomnieć o ozte- 
reoh rolach męskich, które szczególnie zapi- 
saly sią w pamięci widzów. 

W postać Aloszy dieńszczyka etapowego 
oficera wlał p. Siemaszko w końcowej scenie 
pierwszego aktu wiele uczucia 1 miękkości a 
w poprzednich doskonsie zaobserwowanej naj 
uleglejszej pod batem służbistości ; słowem 

ył wymarzonym dieńszczykiem. Obłąkanego 
Stasia, nieśr iadomie zdradzającego swoich, 
bardzo trafnie z doskonałem zrozumieniem i 
odczuciem przedstawił p. Frączkowski, młody 
aktor, którego niezaprzeczony talent zasługu- 
je na rzetelne traktowanie i jestem pewien, 
iż pod obecnym kierunkiem dyrektora Ko- 
tarbińskiego p. Frączkowski zajmie odpowie- 
dnie zdolnościami stanowisko, na które zasłu- 
żył już sumiennem opracowaniem roli głu- 
piego Maciusia w „Zaczarowanem kole* gra 
nej w trudnych warunkach, bo z reminiscen- 
oya świetnego w tej postaci artysty Nowa- 
ukiego. 
Namiętny Czerkies Żorżij Grigoriewioz 
znalazł wybornego przedstawiciela w p. Ta- 
rasiewicza ; do wykonania tej roli nie już 
dodać nie można. Gubernator nie podobął się 
p. Kamińskiemu, postać ta nie przypadła mu 
do gustu, to też przyjął tę rolę, poddając się 
karności koniecznej 1 za kulisami, Urając je- 
dnak bez przekonania wyśmienicie, dopro- 
wadził do tego, iż postać ta oałkowicie 
zbladła. 


Ba! ale Kamiński to aktor artysta, całe 
poprzednie wr.żenie z drugiego aktu zatarł 
wspaniałą końcową sceną śmierci. Uderzony 
kajdanami upadł twarzą naprzód tak wspa- 
niale, iż musial .. powinien przynajmniej roz- 
broió nawet zagniewanego antora. Rolę poło- 
żył swoją drogą, bo chciał (czego ze stanowi- 
ska sztuki pochwalić naturalnie nie można) 
ba, to. kaprys, ale jako wielki aktor wyszedł 
zwycięsko. 

W końcu małe zastrzeżenie: które jako 
protest przeciw manierze niepotrzebnej i nie- 
usprawiedliwionej zanieść muszę. Oto stano- 
wozo, jak najbardziej stanowczo sprzeciwió się 
należy rosyjskiemu językowi wprowadzonemu 
do teatru. Pomimo skreśleń całe sceny grano 
w nienawistnej nam mowie w myśl! intencyj 
autora, na co pozwolić nie można. Ani dla 
charakterystyki, ani kolerytu, ani tła nie jest 
to potrzebnem. Wystawa i reżyserya była 
WZOTOWĄ. 

Autorkę wywoływano 1 wręczon ' jej po 
pierwszym akcie bukiet s po drugim wieniec. 

Kaśmiere se Lwowa. 


Sza WAG Zaz 


(Tei. „Gaz. Nar*.) 


Wiedeń 9 stycznia. 
Neue Freie Presse twierdzi, ż3 zmiana 


bieżącego miesiąca. Wyliczając rozmaite kon- 
ferencye, jakie miał w ostatnich dniach dr. 
Koerber uważany powszechnie za naczelnika 
przyszłego rządu wyraża N. F. Presse przy- 
puszczenie, źe celem przyszłego gabinetu bę- 
dzie umożliwić normalny tok prac w parla- 
mencie. Z tego powodu nowy gabinet, za- 
chowując swój charakter urzędniczy, chce 
mieć w swym składzie także Polaka, Ozecha 
i Niemca ministrami bez teki. N. F. Presse 
wątpi, czy Niemcy zgodzą się na tę kombi- 
nacyę. Za najważniejsze zadanie nowego ga 
binetu należy uważać zwołanie konferencyi 
pośredniczącej w sprawie sporu między Cze- 
chami a Niemcami z udziałem  konserwaty- 
wnej szlachty czeskiej i niemieckiej wielkiej 
własności liberalnej. Celem tej akcyi będzie 
zawieszen e broni między obu narod mi aż 
do zawarcia ostatecznej ugody. 

N. Wiener Tagblatt donosi z Lublany, że 
prezydentowi Krainy br. Heinowi ofiarowano 
tekę rolnictwa w nowym gabinecie. Wiado- 
mość ta nie jest stwierdzona. 


Praga 9 stycznia. 

Wiedeński kor-spondent Poltik donosi, 
Że został przez dr. Bilińskiego upoważnionym 
do oświadczenia, iż p. Bilińskiemu nie uczy- 
niono żadnej formalnej propozycyi co do ob- 
jęcia jakiejkolwiek teki czy w ogóle stano- 
wiska w nowym gabinecie. D'a tego nie ma 
mowy ani o skłonoości dr. Bilińskiego ani 
też o braku jej u niego do przyjęcia jakiej- 
kolwiek propozycyi. 

Wieden 9 stycznia. 

Fakt, że w tych dniach mają się zgro- 
madzić przywódcy klubów lewicy i przewod- 
niczący niemieckich stronnictw na narady, 
łączy prasa liberalna wyraźnie z zamiarami, 
przypisanymi drowi Koerberowi, pozyskania 
dla jego gabinetu kogoś, ktoby nie należał 
do rady państwa, ale był bliskim niemieckiej 
lewicy przy'socielem. 

Wiedeń 9 stycznia. 

Wiadomości ze źródłą niemieckiego twier- 
dzą, że cesarz „rozważa dwie możliwości, a 
mianowicie gabinet dr. Koerbera i gabinet 
br. Gautscha. Cesarz miał też poleció każde- 
mu z nich podjąć się na własną rękę utoro- 
wania drogi nowemu gabinetowi. 

Lista ministrów, którzyby mieli wejść 
do gabinetu dr. Koerbera obejmuje nazwiska 
Hertla, Goessa, Welsersheimba, Witteka, Bi- 
lińskiego, Rezeka i Jorkasza-Kocha (finanse). 
Mało jest prawdopodobieństwa, aby dr. Koer- 
ber nie podjął się misy! złozenia nowego ga- 
binetu, ale gdyby się tak stało, to wtedy 
wystąpi na pierwszy plan br. Gautsch, w któ 
rego listę wchodzą pp. Wittek, Welsersheimb, 
Bacquehem, Clary, Boehm-Bawerk, Stuergkh 


Czecha i Niemca jako ministrów bez teki. 


MMELEGA- ZE. 


c) 
Wiedeń d. 9 stycznia. 

Komisya budżetowa anstryacka. 

Komisya budżetowa austryackiej dele- 
gacyi miała wozoraj posiedzenie, na którem 
przyjęło bez dyskusyi sjrawozdanie p. Dum- 
by z budżetu ministerstwa spraw zagrani- 
cznych. Również przyjęty został budżet wspól- 
nego ministerstwa skarbu i budżet najwyż- 
szej wspólnej izby obrachunkowej. Następnie 
rozpoczęła się dłuższa dyskusya nad budże- 
tem marynarki. 

Sprawozdawca budżetu ministerstwa 
spraw zagranicznych p. Dumba w wywodach 
swoich parafrazował exposé p. Gołuchowskie- 
go, a dalej zaznaczył, że trójprzymierze jest 
podstawą austro-węgierskiego systemu poli- 
tyki zagranicznej, wspomniał z zadowoleniem 
o porozumieniu się Austro-Węgier z Rosyą 
co do jednolitego traktowania tak ważnych 
dla Austryi spraw wschodnich, następnie zaś 
napomknął o konferencyi haskiej, dziele hu- 
raanitarnem wielkiej doniosłości, w którego 


poparciu — zapewniał — delegacya austryacka 


jak najszczerzej chciałaby brać udział. 

W dyskusyi nad budżetem marynarki 
omawiał referent p. Russ rozwój marynarki 
austro-węgierskiej i wyraził zdanie, że żąda 


nia większych sum na budowę nowych okrę- 
Na- 


tów są w zupełności usprawiedliwione. 
stepnie rozwinęła się dłuższa dyskusya. Za- 
bierał w niej głos admirał br. Spaun. 


Komisya uchwaliła bez zmiany wszyst“ 


kie pozycye budżetu marynarki. 

Komondant marynarki admirał br. Spaun 
podziękował za słowa uznania, które się do- 
stały w udziale austro węgierskiej marynarce 
wojennej i oświadczył między innemi, że 
obecnie nie ma mowy o Żadnem zwiększaniu 


marynarki wojennej we właściwem tego sło- 


wa znaczeniu, lecz właściwie chodzi tylko o 
zastąpienie starych okrętów nowymi, przy- 
czem naturalnie uwzględnione zostały stosun- 
ki finansowe monarchii. 

W dalszym ciągu sprawozdania swego 


podniósł referent, że zasady polityki ekono- 


micznej ministra spraw zagranicznych zna- 


lazły w delegacyi chętny posłuch i pełne u- 


znanie. Delegacya może dać wyraz życzeniu 
swemu, aby w kołach interesowanych apel 


hr. Gołuchowskiego w tym kierunku nie prze- 
minął bezowocnie. Dla rozwoju austryackiego 
handlu konieczną jest inicyatywa w kierun- 
„kn uzyskania nowych dróg zbytu na szero- 


kim świecie. 


I ; i pee ; Sp:.awozdanie zakończyły następujące 
gabinetu nastąpi dopiero w drugiej połowie | towa: Komisya budżetowa przyjmuje ex- 


posé ministra spraw zagranicznych z żywe" 


zadowoleniem do wiadomości i wyraża hr. 
Gołuchowskiemu za jego politykę, zmierza- 
jącą stale do utrzymania trwałego pokoju, 
interesów 


tudzież za energiczne poparcie 
handlu i przemysłu austryackiego najpeł- 
niejsze uznanie i najżywsze zaufanie. 


Wniosek w tych słowach zawarty zostął 


znaczną większością głosów uchwalony. 


Węgierska komisya spraw zagranicznych. 
Wiedeń 9 stycznia. 


Komisya spraw zagranicznych delegacyi 


węgierskiej autentyfikowała sprawozdanie re 
ferenta Falka z budżetu spraw zagranicznych 


wraz z wnioskiem, który opiewał, że delega- 
cya węgierska pochwala w zupełności politykę 


ministra spraw zagranicznych zarówno w jej 
ogólnych zasadniczych ideach, jakoteż i prak- 
tycznem ich wykonaniu i że dalej wyraża mi- 
nistrowi za  zręczne, 
i bogate w plony kierownictwo spraw zagra- 
nicznych : a;gorętsze uznanie. 
Wiedeń 9 srycznia. 
Komisya rachunkowa węgierskiej delega- 


oyi przyjęła zamknięcie rachunków wspólnych 


za rok 1897. 
Austryackie plenum. 
Wiedeń 9 stycznia. 


Dziś zebrała się delegacya m stryacka 
na plenarne posiedzenie. Prezydent hr. Vet- 
ter von der Lilie, nawiązując do mowy dele- 
wygłoszonej na ostatniem po- 
zganil wyrażenie się jego o au- 
stryackich urzędnikach. Następnie zainter- 
pelował del. Pacak ministra spraw  zagrani- 
ocznych, co przedsięwziął na wydalanie Pola- 
ków i Czechów poddanych austrysckich « 


gata Gregra, 
siedzeniu, 


i obrębu państwa niemieckiego. 


Potem nastąpiła z porządku dziennego 


dyskusya nad zwyczajnym i nadzwyczajnym 


budżetem wojskowym. Zabrał głos delegat 
młedoczech Pacak i oświadczył, że delegaci 
Czescy nie mogą głosować za budżetem woj- 
skowym. Skłaniają ich do tego powody, 
tkwiące w stosunkach wewnętrznych, zwła- 


szoza zaś wrogie usposobienie władz wojsko- 


wych dla Słowian. Powołał się przytem na 
zdarzenia podczas zgromadzeń kontrolnych, 


gdzie surowo karano rezerwistów zgłaszają- 
cych się słowem „zde“ a nie „hier“. 


—u——— w 


Telegramy i telefonematy 


Wiedeń 9 stycznia. 
Austro-węgierski ambasador z Ber- 
lina Szoegyenyi-Marich, który onegdaj miał 
u cesarza posłuchanie, wyjechał wczoraj 


Koerber jak i br.|z powrotem do Berlina. 


godne Austro-Węgier 


Zurych 9 stycznia. 
Wczoraj otwarto bezpośrednie połą- 
czenie telegraficzne Wiedeń Zurych i Zu- 
ryeh-Londyn. 
Drezno 9 stycznia. 
Austryacki poseł Lützow wręczył kró- 
lowi pismo odwołujące go z tego stano- 
wiska. 
Hilembarg 9 stycznia. 
Zatrzymani na razie podróżni parow- 
ca „Bundesrath* zostali nareszcie wypu- 
szezeni na wolność i najbliższą okazyą 
opuszczą zatokę Delagoa. 


Anglia i Transvadl, 


(Tel. „Grez. Nar.*) 


Londyn 9 stycznia. 

Korespondent „Biura Reutera“ dono- 
si z Rend:burga o stratach angielskich 
wynoszących 70 ludzi z pułku suffolckie- 
go, który stał pod Colesbergiem. Kores- 
pondent dod je, iż niewiadomo ma, ile 
ludzi jeszcze ponad ową liczbę padło. 

Londyn 9 stycznia. 

Rząd zapowiada utworzenie czterech 
nowych oddziałów artyleryi po trzy bate- 
rye każdy. 

Waszyngton 9 stycznia. 

W senacie wniesiono rezolucyę upo- 
ważniającą rząd do pośrednictwa w woj- 
nie między Anglią a obu południowo 
afrykańskimi republikami. 

Londyn 9 stycznia. 

Wedle „Timesa“ straty pułku suffole- 
kiego wynoszą 7 oficerów i 30 żołnierzy 
zabitych, a około 50 wziętych do niewoli. 

W liście jednego z korespondentów 
z nad Modder-Ri:veru z 16 zm. znajduje 
się wzmianka o tem, że w bitwie pod 
Maggers Fonteinem panowała różnica zdań 
między generałom Methuenem a genera- 
łem Wanchopeim co do najkorzystniejsze- 
go sposobu zaatakowani» nieprzyjaciół. 
W chwili, gdy brygada Wanchope'a ginę- 
ła pod ogniem krzyżowym Boerów, ko- 
me dant jej, który sam także poległ na 
placu boju, przed śmiercią wołać im:ał do 
żołnierzy: „Na miłość Boską ludzie, nie 
gańcie mnie za to.* 

Generał White donosi z Ladysmithu 
7 bm, że dnia poprzedniego rano rozpo- 
częli Boerzy w przemagającej liczbie szturm 
skierowany głównie na (aesarscamp i 
Waggonhill. 

Nieprzyjaciel kilka szańców zdoby- 
wał po trzykroć, a Anglicy każdym ra- 
zem napowrót je odbierali. Pułkownik 
Hamilton odznaczył się przytem nadzwy- 
czajnie. Szturm trwał aż do pół do 8 wie- 
czorem i ostatecznie został z wielkiemi 
stratami nieprzyjaciół odparty. 

Ni-nchester 9 stycznia. 

Lord Balfour wygłosił tu mowę, w 
której przyznawszy, że Anglia nie oceni- 
ła należycie dzielności wojennej Boerów, 
względnie, że za lekko ją oceniła — o- 
świadczył, iż wojnę z Transvaalem będzie 
Anglia mimo to wytrwale dalej prowadzi- 
ła, bo wojna ta ma na celu obronę pań- 
stwa angielskiego w Afryce, 

Londyn 9 stycznia. 

Firma „Wickers et Maxim* utrzyma 
ła poiecenie wyrabiać aż do dalszego roz- 
porządzenia tak wiele cztero, siedmio i 
sześcio calowych dział szybko strzelają- 
cych, ile tylko zdoła. 


Dział ekonomiczny. 


— Wiedeń dnia 9 stycznia. (Tel. Gaz. 
Narodowej). Sten banku austro-węgierskiegpo 
z dniem 7 stycznia 1599: (wszysukie cyfry 
w koronach) banknoty w obiegu 1.415,935 000 
(w porównaniu z poprzednim tygodniem muiej 
o 42 026.000)— rezerwa kruszdówa 1 049 628.000 
(więcej o 31,471.000) — portfel weksluwy 
414 797.000 (mniej o 42,810.000) — lombard 
papierów 76,882 000 mniej o 542.000) — bank- 
noty wolne od podatków 53,770 000. 

— Wiedeń 0 stycznia. (Tel, „Gaz. Nar.*) 
Rada general a Banku a stro-węgierskiego 
na podstawie bilansu za rok 1599 postanowi- 
ła wypłacić za rok zeszły dywideudę od akcyi 
w kwocie 5l złotych, co się równa 86% Na 
tej podstawie polecono za kupon z drugiego 
półrocza r. 1809 wypłacić 36 zł. Oba rządy 
partyoypują w zyskach banku za rok ubiegły 
kwotą 1,337.037 zł. Rada jeneralna orzekła, 
że w obecnych stosunkach międzynarodowych 
nie czas jeszcze zniżyć stopę procentową. 


Wiadomości aiafduwe. 


Lwów, dnia 9 stycznia 1900. 
Akeyo za sztukę: Kolei gal. Ka. s Ludwika po 
200 zł. m. k. 99.85 do 100'55. Kolei i. ow.-Czern.-Jassk 
e 100 zł. w. 8. 13740 do 138,70. Bauku hipotecznego po 
200 zł. w. a. 175— do 180*—. Akeye garbarni Rzeszow: 
skiej po 200 zł. —*— do BU -, 
Listy zastawne na 100 zł.: 
koronowe 91:30 do 9ź* -~ 59 z 10%, prem. 109-— do 
10970. 4*/4'/, los. w 50 latach 95— do 98:70. Banku 
krajowego 4/40, los, w 51 latach 9980 co 10050 Banku 
krajowego 40/, los. w 57 latach 95-20 uu s6'8U Towar 
kredyt. gal. ziemsk. 40/, (l. emisya) 94.— do 94-70. 49/, 
los. w 41 lat. 946— do 94-70, 4% los. w 56 latach 926) 
do 93-20. 
©bligi za 100 zł. Galie. fnndnszn propinacyjnego 
497, 97:70 do 98:40. Bukow, fnnduszu i RSE o 5 
10150 do ——, Kom. banka krajowego 5*/, w. a. II. em 
100:30 do 101:—. Pożyczka krajowa 6/, w. 8. 103:— d 
4:97, 9950 do iu 20. 
Banku krajowego 95*— do 95:70 za 100 nom. 
Losy : Losy miasta Krakowa 5760 do 60—. Losy 
miasta Stanisławowa 116— do ——. 
Monety: Dukat cesarski 11'32 de 11:52. Napoleoni' r 
1910 du 1930. Półimperyał ——— do —*—. Rubel rosyis:. 


Banku hipot. gal, 4°ja 


orebrny 254— do 26)—. Rubelrosyjski papierowy 254— 
do 256—. 100 marek niemieckich 11770 do 11840. 


| EEE pr = E EEE 


podstawie wczytania się w pamiętniki i | Gautsch pragną mieć w swoim gabinecie 


Wiedeń dnia 9 stycznia. (Telegram Gas. Nar,“ 
Zamkoięcie giełdy o M 2 minut 30 po poładniu 
Akoye zakład kred. 2325), węgierskie zakład, kredy- 
18500, Acglobanku 12450. Unionbanku 15400, Banku 
dla krajów koronnyob 11550, Bankvereinu 1356), Bode - 
creditu 24100, Gal. Banko hipot. 17500, koteji państw o 
wych 13860, kol. południowej 2575 tramwaju 14250, 
kolei Elbetna! 12323, kolei półnounej 286775 kolej uzee 
niowiecka 13750, alpinv 27450, Rima Marsnva 33350, 
ragikiego tow żel 60400, fabryki broni 1>400 turev- 
kie tytoniowe 13650, obig. węg. indemniz. “260, renti 
majowa 9875, austr. renta koronowa WY O wyg. renta 
koronowa 9485, 56 l listy tow. kred. ziem. yz 40, 4-pro- 
cent. listy banku krajow. 9550, 41/,-procent. listy bauku 
krajow. 10000, 4-procent. listy bankn hipoteozn. Yi 00 
41/,-procent. listy banka hipoteczn. 98 —, 5-prooentuwe 
listy zast. bank. hipoteczn. 109: =, 4-procent. gal. oblig. 
propinac. 9700, 4-procent gal. poł. kraj s r. 1093 "400. 
4-procent. pożycz. m. liwowa 9140. losy tureckie 135 v0 
marki 11830 ruhle z545'. L 

bursa giełdy wiedeńskiej notowane są w oytrach 
procentowych w 

— Boriin dnia 9 stycznia Zamkoięcie 
giełdy: Banknoty austrywokie 8160 (podług 
obliczenia procentowego). Spirytus 47 40 Au- 
stryackie kredyty —'—. Diso. Cvmmandit 
00000 

— Paryż dnia 9 stycznia. Giełda wie- 
ozorua: Trzyprocentowa renta 9960. Mąka 
28:9J. 

— Frank'urt dnia 9 stycznia. Giełda 
wieczorna: Austr. kredyty 28270 kolaj pań- 
stwowa 135'90, aipiny —:—, Disvonto 191 70, 
Laura 253 50. 


Z rynków towarowych. 


Lwów dnia 9 stycznia. (Przedrnk z urzędowej 
„Gasety Lwowskiej): Pszenie» gotowa 7:35 do 75U, pszr= 
nica gotowa nowa 6*75 do 725, zyto gotowe 5735 do 60, 
żyto gotowe ua terminy 650 do 5:70 owies obroczny goe 
towy 52u do 660, owier na terminy 6— do 5'39, ję” 
czmień pastewny 5*— do 550, jęczmiuń brow, 6— d» 
7.—, groch do gotowania 675 do wyka 4:40 
do 4:80, nasienie lniane —— do ——, nasienie kono- 
pne ——, , bób —— do ——, bobik 4.50) de 
460, hreczka 7:00 do 72), koniczyna czerwona galicyj* 
ska 55— dv 70:—, biała $0— do 45—, tymotka 15 -- 
do 18 —, szwedzka -'— ło —'—, kukurudza stars 5 90 
do GU, uuwa 560 do 576, chmiel stary 25 — da 45 - 
nowy za 65 kilo —— do ——, rzepsk Ił'00 do 1160 
groch pastenny 5:0 do 6D, do gotowania © UO do 00'—. 

Spirytus paritat Tarnopol gotowy 1560 do 17: = 
n: termin; 1675 do 17 5 warranty —— du ——. 


— W odon dnia 9 stycznia Oukier suro- 
wy 80— do —'—. Natia galicyjska —'*— dv 
——, spirytus 243) du 2430. 

Tendeucya zwyżsowa. 


o —— 


Wieden dni» Y stycz) A. ; 
Kursa w koronach i po 60 klzr. 

Notowniu: wosof s paźcujcę ub WINĘ 708 io 788 
Dh ma czerwiec UUO do OUU, Żyto na wiosuę KGB >» 
167 ua maj - czerwiec Udu da VUO, kukurudza 3% 
majeuzerwioe 520 do ¿2L owiee na wiosuę 523 lu "28H, 
raepak na Biyoiu= aty -— do — , na <iepień-wra, 
sen 1180 du 1190, olej rzepakowy Ba ntyczen -kWiue 
cień 32 àu do 53 5u 

Tendeucya |-ps:a 

Pogoda: pochmurno. 

Bndupeszi diis ! styczni4. 

Kursa w koronach i po 50 kler. 

Notowauo paźeuler Ua WTZESIGN=Paź iá. 733 to 1.54, 
na kwiecień 1900 roku 767 do 763, Łytn aa paźdsieruik 
UOU do U0v, na kwiecień 1990 roku 63i do 6% , owies 
ua październik U' 0 do 000, na kwieciga 13V) r. 5705 do 
501, kukurudza na ms) 1990 r 491 do 493 caspak gè 
alecpień £YUU roko '170 i 1180. 

Oferty ua pszenicę: mierne. 

Chęć kupua mała. 

Teudeucya. s okojna. 

Pogoda pada desses. 


— “ied ń d. 9 stycznia. 
gdajszy spędzono bydła rogatego, 
tzonego na rzeż ogółeiu 4445 sziuk. 

W tem byo z Ułahlcy: 646 sztuk, z Buko- 
winy zaś 104 sztuk. 

Przebieg targu przewiekły. 

C-ny niezwm.entoue, 

Niesprzedanych pozostało 63 sztuk, 

Wołow z Ualicyi i bukowiny sprzedano 
sztuk 130 po 64 do öl k. — 257 po 64 do 69 
k. — 246 sztuk po 70 do 74 k., 37 sztuk po 
75 do 78 k. 

Buhaje podtuczone bez różoicy pocho- 
dzenia kupowano po 54 do 67 k. 

Krowy podtuczone po 54 do 65 k. 

Bydło chude dla masarzy po 34 do 6% 
k. wszystko licząc za cetnar imetryczny èy- 
wej wagi. 


Na targ ^ne- 
przezna- 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 9 stycznia. 


Hotel Europejski. O. Schnell z Firlejówki, 
hr. Dębicki z Jaworowa, W. Czuykowski s 
Bób.ki, M. Winnicka z Turady, S. Aluiecki £ 
Kosziuk, M. Osuchowski z Kawionki, E. To- 
rosiewicz z Brudek, F:. Gromuicka ż Myslo. 
wa, St Fangor z SŚwidricza, dr. A. io- 
brownicki z Drohomyśla, EK. Axzsirad z Ra- 
dowiec. 


Nadesłane. 


Za tę rabrykę recancym mie podpowiada), 


Karol Bamberger. 


D: koraior ces. dworu I fabry aant mebli 
z Wiedni. ma zaszczyt n.juprzejmiej rawis. 
domić wszystkich, że w cląga biozą ego mie- 
wiąca zjedz. tu z obfilą Kol: kcyą Wzorów 
swoich wyrobów, prosi tedy o wstrzy wanie 
się z kupnem ozyto kompletnych urządzeń 
pokojowych ozy poszczególnych sprzętów aś 
do jego przyj.zdu 

We właścirym czasie będą poczynione 
SZczezólowe ogloszenia 


5 r pepsyną i dyast 
ralnemi i niezbgdnemi dla łunkcy! trawienie, 
W 1564 roku o Wimie Cnassainy złożono bare 
dzo pochlebny raport paryssiej Akademii më- 
dycznej. Od tej chwili produkt ten otrzymał 
uagrody najwyższe na wszystkich wystawach, 
gdzie się znajdował. W 1633 r. Kada, złożona 
z uczonych sędziów na wystawie produktów 
farmaceutycznych we Wiedniu, przyznała mu 
dypiom na medal złoty. i i 

Wszędzie to wino jest dziś znane i ce- 
nione w leczeniu orgauów trawienia, gastruglśiy 
boleści żołądka, trwinrya powrotu do sdrowia, t- 
tracse sit, Gpiiyiu, upośiedsonemu $ trudnemu 
iruwieniu (uysSpeusyi). 

EEEE IS AN | miod 


Po 20-letniej praktyce w atel erze den- 


4, obligacye kolejowe | ostycznym bł. p. J. Weissa i Dr. A. Weissa 
otworzyłem własne atelier przy ul. Kop3raike 
L 8 I piętro. 


Z głębokim szacunkiem 
Emil Pordes. 


GAZETA NARODOWA z Średy 10 Stycznia 1899. Nr. 9. 


ŻEBRAK. 


Nowela Marcelego Prévost. 


(Dokończenie) 


Śzłyśmy dalej przez Pola Elizejskie, ale 
juś w milozeniu. 

Moja mala nagle zaprzestała mówió, a 
i ja sama nie wiedmąc dlaczego, także nie 
miałam ochoty się odzywać. Dosałyśmy już 
do Placn Zgody, a ani jednego słowa nie sa- 
mieniłyśmy s sobą od owasu spotkania że- 
braka. I powoli seczęłam doznawać co ras 
wsrastejącego uczucia popełnienia czynu, któ- 
ry już się nie da eofnąć, a który w prsyszło- 
ści może ściągnąć na mnie jakieś nieokraślone 
nieszczęście. 


(z przepisem gotowania.) 


Jako pożywienie dla dzieci: 


pożywienia. 


dek spożywczy. 


Quiker Qats 


Niedostateczne i niestosowne pożywienie czyni dzieci 
nerwowemi, kłótliwemi i źle usposobionemi. W czasie ich 
szybkiego wzrostu potrzebują dzieci przeróżnego dobrego 


Za wiele mięsa lub za wiele słodyczy szkodzi; „Quś- 
ker Oats“ (amerykański owies gnieciony) robi je zdrowemi 
i silnemi atem samem wyrabia się dobra natura. Wszyst- 
kim matkom poleca się do gotowania ten znakomity śro- | 


Zwykle staram się, o ile mogę, zdawać 
sobie jasno sprawę z swego usposobienia, za- 
częłam więc badać swoje sumienie: „Prze- 
cież mówiłam sobie — nie popełniłam 
tak bardzo wielkiego występku przeciw mi- 
łosierdziu, nie dając jałmużny temu żebra- 
kowi.. Nie czyniłam postanowienia wspoma- 
gać każdego spotkanego nędzarza. Zresztą po- 
staram się być wspaniałomyślniejszą w przy- 
szłości i dosyć...“ 

Ale całe moje rozumowanie nie mogło 
mnie jakoś uspokoić i niezadowolenie we- 
wnętrzne ciągle we mnie wzrastało, a po- 
prostu zaczęło mnie gnębić: doszło do tego, 
że mało z dziesięć razy chciałam się zawró- 
cić, by odszukać żebraka, ale, czy uwierzycie 
państwo, jakiś fałszywy wstyd powstrzymy- 
wał mnie od uczynienia tego w obecności 
mojej córeczki. Tracimy często na wartości, 
gdy nam chodzi o sąd innych. 


ATANN 
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Anonse CHIGAGO, ILL„ U.S. 


DROBNE OGŁOSZENIA 


po 1 et. od wyrazu. 


KOMELETNE wyprawy, kuchenne, naj- 
lepszej jakości (z możliwie najwyższym 
opustem przy znaozniejssym odbiorze) 
poleca Piotr Ohrząstowski, handel żelazny 
we Lwowie, place Kapitulny 1 (naprzeciw 
katedry). Filia Tarnepol plae Sobie- 


skiego. . 
Lwów, poleca wszelkie 


J. Kapralik 1r, pa razskie 


egne i samogrające. Cenniki bezpłatnie, 
A E YA ZE 


ANŁO DESEROWE najlepsze, rozsyła 
eodziennie świeże w paczkach 5-kilo 
wyeh netto 9 funtów za złr. 460, oraz 
najlepszy ser stołowy 9 fantów 2a 3 mr. 
franco za pobraniem z gwaranoyą najlep- 
szej usługi. Marya Laubewa w Brzesku. 


ASŁO! MASŁO |! Codziennie świeże 


LA PP. MYŚLIWYCH! Pracownia 

rusznikarska Bel. Jaukowskiego we 
Lwowie ul. Czarneckiego l. 2, poleca broń 
myśliwską wszelkich systemów. Reperacye 
wszelkie przyjmuje pod gwarancyą. C 
niki gratis i franco, 


OTUNDA FUTRZANA tanio do na- 

aea uliea Zimorowiesa I. 2, dozorca 
wskaże, 

H najlepiej i najtaniej do na- 

P ościel byeia wprost w pracowni 


kołder i materaców zefa Sanustors 


Lwów, Kopernika 5. 

na konie, własnej roboty, z ow- 
Koce czej wełny, EH ładne, w pasy 
czarne z pąsowem lub z żółtem , po złr. 
650 sztuka Dwór Łapczyn-Brzażany. 


Bulion 
bwieży, parą gotowauy, przewyborny, po 
zniżonych cenach złr. =" 6-—, 7:50; dla 
eho ych z samego drobiu i dzikiego ptace 


twa po Ł0 ». . kilo. — Łapszys Brze Ą 


Wysprzedaż JOE 
(s, powodu zwinięcia handlu) rę- 
kawiczek zimowych , letnich , ba- 
lowych, gorsetów, szelek, ban- 
daży itp. 1284 
H. Galantowski 
plao Rernardyński $. 


Kto życzy sobie 
z kredytu escomptowego 


korsystać stale , tanio i na sergo, niechaj 

się zwróci ewentualnie bezimiennie, z zu- 

pełnem zaufaniem do: „Rasch 400“ post. 
restante Esslinggasge, Wiedeń II. 


kamienicę. a w } 
ryi adwokata Lisiewicza, Akademicka 19. 
WEBER EPEE O a CI 


Zarobek dla pań 


przes komisową jąc popat, 
mych i mających łatwy odby 
tykałów. Przy pilności przeszło 
1000 złr. wi Dla pań, które 
ją, najlepiej się je. 
Ra 24 ns P. T. 117 do 
Rudolfa Mossąge, Praga 4293 


Dla pp. włascicieli 


łóżka zwykłe, składane po złr. 5'50. kó- 
żeczkn dziecinne. 
13—, Umywalnie. Bidety po złr. 8:60 


ANTONI HALSKI 


handel żelazny 
Lwów, plac Maryacki |. 9. 


0d 6 do 13 stycznia do widzenia 


KIAUTSCHAU 
(Chiny). 
Wstęp 10 centów. 


PUDR KSIĄŻEGY 


jest nieocenionym środkiem do Ligienicznego upiększenia 
twarzy. — Pudełko małe pudru białego 60 ct., całe 1 złr., 
z łabędziem złr. 1:50. Różowy dla blondynek, kremowy 
dla szatynek i brunetek, małe pudełko 70 ct., większe 


ig rnitury przez Suez sprowadzane 
praed piee rasowe HERBATY CHIŃSKIE 


żne ceny. Piece że- 
lazna regulacyjne I 
Mnydingern. Klozety 
kak] wodne oraz. 
Aormetyozno eystemnl © a?r, 150 i 170 za funt = 500 


Mnteraca draolane złr. poleea handel 


we Lwowie, Rynek 42. 


W Pagażu Hausmana, 


LWOWSKIE 


Foto-Plastikon | ges. 


(46 razy premiowane). 


chronione jedyne wynalazki 


deń, IX. Tirkenstrasse å. 


Dr. GO>lis”a 


Proszek do potraw 


(sprzedawany od r. 1557). 


Dygtetyczny Środek przyczyniający się do dobrego trawienia, 
Do nabycia w niektórych aptekach i droguarynch Austro-Węgiersk. monarchii. 


(ena małego pudelka 84 ct, CK d, 68 h), dużego złr, 126, (K, 2, 52 b) 


MG Proszę Żądnć wyraźnie Dr, Gólis'a proszku do potraw i 


żać na moją markę ochronną. "Tag 
Wyłączni producenci (od r. 1868): 


Wysyłka hurtowna i drobiazgowa. 


+ œ > + 
— 


złr. 1°20, z łabędziem złr. 1°60. 


WOBA FIOŁKOWA 


usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchnienia 
i łuszczenia skóry, wygładza zmarszczki i dołki ospowe. 
Twarz odświeża, wybiela i wydelikaca, — Cena 1 złr. 


MY/BŁO KASIETYCZNE 


usuwa piegi i żółto -ł runatne plamy z twarzy. 


Cena 60 centów. 


JAN IENATOWICZ 


Sklepy własne: we Lwowie , Krakowie , Przemyślu, Cz*r- 
nioweach, oraz we wszystki. h pierwszorzędnych aptekach, 
drogueryach, sklepach i zakładach fryzyerskich. 


4 = ŻE 3QGGG_ JE 


l ANIE 


bydła opasowego 


Wydawca i vdpowiedzialny redaktor Platon Kostecki. 


Przystawki) Przewyborne w smaku | zapachu 


po złr. 2*—, 2:80, 3-20, 3:60, 4*-, 440 i 
5 złr. za funt = 500 gramów 


Wysiewki herbaciane 


z zupełnie świeżego transportu 


ST. MARKIEWICZA 


pos” 


Światowe stawne są moje prawnie o- 
przeciw 
osłabieniom męskim. Prospakta za przy- 
słaniem 30 et, markami, J. Augen- 
feld, c. k. właściciel przywileju, Wie- 


wa- 


4256 
Dr, Józefa Grólis'a Następcy 
Wien, I, Stephansplatz 6 (Zwettlhof). 


Byłyśmy już prawie u celu nmaszej po- 
dróży i miałyśmy zawrócić na ulicę La- 
fitte, gdy Zuzia pociągnęła mnie lekko za 
suknię. 

— Mateozko. 

— Czego chcesz duszko ? 

Wpatrzyła się w» mnie swemi wielkie 
mi niebieskiemi oczętami i zapytała mnie 
z powagą. 

— Dlaczego mateczko nic nie dałaś te- 
mu biedakowi na Polach Elizejskich? 

A więc jak%i ja, myślała i ona ciągle 
o tem od czasu spotkinia żebraka, serce jej 
odczuwało także taki niepokój jak i moje, 
tylko lepsza i szczersze od matki wyznała to 
z całą prostotą. 

Naturalnie, teraz nie wahałam się już 
ani chwili. 

— Masz racyę, kochanie — odrzekłam. 

Zaczęłyśmy iść z powrotem. 


PIGUŻKI SLA 


łaomys e «i 


nych zato itkien skrotuneeny'm (nabrzmienia, 


(przystan: x kolei elek 


4 


J Champagne á Ioranga it. d. 
Jedyna fabryka 
w Amsterdamie 


gram. 


Pod wpływem uczucia, jakie nami za- 
wiadnęło, podwajałyśmy kroku, ale pozosta- 
wało nam już tylko dwadzieścia minut do 
rozpoczęcia się lekcyi. Skinęłam więc na do- 
rożkę i wsiadłyśmy, a woźnica zachęcony 
obietnicą dobrego napiwku pomknął emybko 
ku Polom Elizejskim. 

Soiskałyśmy się za ręce z Zumią, bo nie 
byłyśmy jeszcze, proszę mi wierzyć, uspoko- 
jone. A nuż biedak poszedł gdzieiadziej i nie 
będziemy mogły go odszukać? 

Przybywszy do miejsca jego spotkania, 
wyskoczyłyśmy szybko z dorożki, ale, nieste- 


wrotem, gdy nagle Zuzia spostrzegła go sie- 
dzęcego za drzewem. Spal, traymając kape- 
lusz między kolanami, > 
Zuzia podeszła doń na palusskach i wrew- „ 
ciła do kapelusza datek, a następnie kasałyś-y; 
my jechać na ulicę Lafite. ji 
Było to śmiessnem, wiem o t m, ale u-% 
ścisnęłyśmy się tak serdecznie z moją małą 
jak gdybyśmy uniknęły jakiegoś grodącege n 
nam nieszczęścia... go 
Tu młoda kobieta nocichła silnie zara'li- 
mieniona, że tak długo mówiła c sobie w po** 
śród nieprzerwanej niczem ciszy, e nam, ału-”* 


ty, nędzarza nie było. 

Zapytałam o niego kobiety, wynajsaują- 
cej krzesła; przypomniała sobie, że go wą 
działa, ale nie wie, co się z nim stałą Wie 
tylko, że nie należy do biedaków żebrzących 


chającym jej z jakiemś religijnem praejęciem, 
zdawało się, żeśmy oddycheli bardgo ozystem, 
kiczem nie skażonem powietrzem, lub czerpałi 
z jakiejś świnżej ożywczej krynicy. 

Tłom. W. PF. 


9009©4658%0298093000000000000009000806 


NA JOUZIE ZELAZA NIEZMIENNYM 

GH POTWIERDZONE PRZEZ AKADEMIE MEDYCZNA W PARYZU 
z Uh ją w Bladaczce. Niedokrwistości, Bładości cery, w Sy- 
SG flis organicznej w Lymfatyzmie i we wszystkich choroba:h spowodowa- © 


@ DOZA: 2 du 6 Pisałek lumi — BLANCARD & Cr, 40, rue Bonaparte, PARIS. 0 


We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha, Wewiórskiego i Ehrbsra. 


Zmiaca lokalu. 


Śklep Ihnatowicza 


gz ulicy Kopernika 
został przeniesiony do własnego domu 
na ulicę Bykstuską 1. 25 


stale w tem miejscu. 
Czas naglił, miałyśny już jechać zdpo- 


| 


I 


NCARD'A ? PAPIE FAYARD ET BLAYN 
z anstyzmów A aa a taa Aar TA eaa r p c” 


We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha, Wewiórskiego, Huckem i Ebrbara. 


Ruch pociagów kolejowych 
obowiązujący z dniem 1, maja 1899. 


Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług segars 
środkowo-europejskiego. 


Pociąg godsina Pociąg przychodzi do Lwowa: 


osobowy z Czerniowiec, (Ickan, Jass) Stanisławowa 
p z Brzuchowiec tylko od 7 maja do 10 wraeśnia 
z Zimnej wody 
z Janowa 
z Ławocznego (Petu) Kałusza, Chyrowa, Stcyja 
a Tarnopola i Brodów na dworsee Podzamoze 
a Tarnopola i Brodów na dworsece główny 
z Sokala i Rawy ruskiej 
s Krakows, Wiednia, Waan, Orława, Wieliseki 
z Jarosławia i Lubaczowa 
z Ickan, Czerniowiec i Stanisławowa 
z Janowa 
z Krakowa, Wiednia Berlina, Wrocławia, Sanoka 
s Skulego, Stryja, Kw „iza, Obyrowa, a s Zawocanego trite s 
i lipaa do tb wr W mia k 
z Ickan, Bukaresztu, Jass, Husiatyna 
s Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) Qrzymałowa, Husiatyna ma 
dworzec Podzamoze 
Podwołoczysk itd. jak wyżej na dworzec główna 
z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Qrsy matowa, 
dów na dworzee Podzamcze 
s Podwołoczysk itd, jak wyżej na dworzec główny 
s Sokala, Bełzoa i Lubaczowa 


strum, wole na szy!, etc.) 


n n n n n 


«1; i z Z%u > 1 


pospleszn. 
osobowy 


pospieszn, 


trycznej). 4283 


tą 


n 
osobowy 


aom, Bre- 


4055 


s Kagra (Wiednia) Wieliczki, Orłowa, Reswadewa, Sambora; 
/hyrowa , 
z lokan, Suczawy, Radowiac, Kozo Pedwyseki 

saJanówś bd 1 do 31 maja i od 16 do 30 Kestin «osi 


a od 1 czerwca do 15 września tylko w niedziele i świ 


r : gów 
» p n z Brzushowieo od 7 maja do 30 czerwca i od 16 
JEM SB o „pok 1) września codziennie "FBRES 

3645 | 6 założenia gad" w ; b 
"a, a a oat p s Brzuchowiec od 1 lipoa do 15 września eoduiennie 

p EY z KO SKŁAD poBpleszn. z Palenia Oo apuina ı Wroaławia) Tarnowa, Lavere. 
b 5 ? 
D KO POD aw FABRYCZNY osobowy z Janowa tylko od 1 ezerwca do 15 września 
U row GA ga gw * M WIEDEŃ " 1 makoni ia Berlina, Wrocławia) Jasła, Lubaesowa, 
aat 440 ; anoka, Pesz 
CA BU 4 Ę. s Ickan (Bukaresztu, Jass, Gałacu) Suczawy, Kose á 
r RU też e 1. Kohlmarkt Nr. 4. z Padwa (Kijowa, Odessy) Brodka, oprela hi 
- , i rzec Pedzameze - 
geo: * Do nabycia we wszystki h renomowanych ” z pd will | pe vik nm dwerzec główny 
iniant g + # z Lawoornego (Pesztu rowa 
winiarniach i handlach delikatesów. 4 z Skolego, Stryja, Eada aA Borysławia 
CONSID | pospiesz s Czerniowiec, Konstantynopola, Constancy, Bukaresstą 
poza 3 z Krakowa (Berlina, Wiednia) Orłowa, Chabówki , Jarosławia 
000000 000000 00000000 0Q| ".” E Podwałowzysk "I: jak wyka] Ta Ułan Piana elana 


Jako dobrą i pewną lokacye 


z Podwołocz 


itd. jak wyżej na dworzec główny 
z Krakowa, 


iednia, Sambora, Sanoka 
Peciąg odchodzi s0 Lwowa: 


osolsew 6% do Ławocanego (Maukacza, Pesztu) Burysławia 
polecamy: 5 á 615 do 9. 55m (Kijowa, Odessy) Brodów, Konowy 2 tworu 
wWnege 
40/, listy hipoteczne oronowek p. 630 do lokan (Biat. Jass, Bukaresstu) Podwysokiego, Kosowz: 
rósmezó, Husiatyna, Radowi ol 
4:/,9/ listy hipoteczne Kórósmezó, Husiatyna, o Eimpolunga, Śnosany 
5 JA listy hipoteczne pramiowane = 6:30 do EUNT EE (Kijowa, Odessy) Brodów, Kosowy s dworse 
KO 
4h listy Tow. kredyt. ziemskiego pospiesmn. 830 do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina) Lubece  prąc | 
4'/,9/, listy Banku krajowego £ i E eeni rhii TO garn tse ir w 
407, listy Banku krajowego osobowy i o Krako ' owa, Stróża + sea Tarnów 
5 obligacye komunalne Banku krajowego " 8:10 do ST" Pea SE r JE Ohyrowa, do Zawessnege oś 
4'/, pożyczkę krajową š 9'25 do Janowa 
407, galic. obligacye propinacyjne m 935 do zę 0 apani Husiatyna* Kosowy 
rz ego 
l wszelkie renty państwowe. , 245 do jękam, Sopora, AREA Radowiec, Suszawy 
, od oysk, Biodów, h i r 
Po TOMENCOCS O a 1 =p Granie dworca Podaamaze " Eala as M 
; 10:10 do Bełzca, Rawy ruskiej, Sokala i Lubi 
Akcye galic. Towarzystwa elektrycznego. 1250 do Janowa od i lipa da 15 wrai {lko w Biędiaa i twigs 
b ua 5 A kk zn. . wołoczys ijowa 088 1 d ; 
Papiery to kupuje i sprzedaje po najdokładniejszym poepen. 208 do Podwołowzyśk itd, j w. 3 dyorośikthiowczai | AAAA 
kursie dziennym osobowy 215 do Brsuchowiec od 7 maja do 10 września w niędaiele i ówięta 
r . : pospiedzn. 2'45 do Iekan, Podwysokiego, Kozowy, Kałnsza Husistyna, Körös- 
KANTOR WYMIANY EA ZET 
h wa (Wiednia, Wrocławia, s 
i t l ii > z Jarosław, Jasła przez Bessi Eaton Eir aa dr 
lub Tarnów 
b | 0 BA k | i b "8-05 do Stryja, Skolega tylko od 1 maja do 30 i 
| l [6 NIŻ. M Ib, d cyinog l l 100 GCZNÓCA je ko aa peria, a ARA ai By września 
n 7 do Zimnej wody tyiko od 7 maja do 10 września 
QO0O00000000000000030000| : 5%. do Brnchowieć tylko od 7 maja do 10 urośnie 
| z do Jarosławia 


przyjmuje wszelkie zamówieu' 


Odszezególniona srebrnym medalem na wystawie powszechnej 


mf) 


do lokan, Radowiec, Kimpolunga, Suczawy 


do Krakowa (Wiednia, Wrocławia Berlina, Warssa ah 
E Laborez (Pesztu) Orłowa przez Tarnów od {8 CESE aj 
PRACOWNIA POZŁOTNICZA 65089 do ows 611 azórwca do 16 września tylko w dnie | 
= z 1:00] do Ławocznego (Munkaoza, Pesztu) Uhyrewa, Kałussa RWE 
B s T10 do Sokala i Rawy ruskiej 
R P uao do A LH z dworca torneg 
ń h A 1 "42]] do Tarnopola z dworca Podzamoze 
Lwów, ulica Sykstuska |. 20 (róg ul. Kościuszki) k TAT do Janowa od 1 października do 80 kwietnia 
; ; ak i 8: do Janowa o o maja i od 16 do 30 września eofsięcuńw 
i reperacye tak w robotach kościelnych jak i z ń 3 A i TŁOŚ! i 
salonowych, 8 mianowicie : U o olaa ikonostasów, eyborjów, ol- n h „r At Calkar) a i5 preinis, w niedziele i iwięta 
tarzyków procegyonalnych i odnawianie tychże itp. W zakresie robót n U N (: Te Berti Aaen dog» Nzeparowiee-Hn.. 
salonowych przyjmuje zamówi. ia: aa ramy w różnych stylach I fańta- do K dza (Wiedni OW Pu owie6, JUG Wy 
zyjne , konsole, kasetki, kolumny, stalugi , stoliki , taboreejki I t. d. a 0 sony 1 la diaz kła Przemy Jasła « OO 
WYROBY GIPSOWE I TERAKOTOWE 2%. Orłowa przez Rzeszów, Orłowa p. Tarnów, Boswśloa wk 
imituje na kolor bronzu, kości, pianki, porcelany i marmurów. Odnawia i 5 do Podwcłoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Hnaiatyna, (łraymałewa 
naprawia uszkodzone » starożytne porcelany i rozmaite kruszce do niepoznania, z dworca głównego 
; do ra, O 1a je w E dworca Podsamose 
F F pm L, d akowa redni i i 
FAUSTYNA "AKOBIAK paanan do Glakón (Bukaresztu, Oonsteneg) a n 
na hafty kościelne, jako to: osobowy de K£kowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Ohyrówe, Bandera, 


przyjmuje i wykonuje wszelkie zamówienia 


ornaty, kapy, chorągwie, sztandary jakoteż wyroby nalono we. 


Podejmuje się też reperacy: starych haftów, makat, i starożytnych materyj. 
a E 


umiarkowanych. Oryginalne 


polecamy po cenach znacznie zniżonych: Przetykacze kauczukowe dla bydła opaso- 
wego w razie dławienia się. Pompy przy wzdęciu się bydlęcia. Nożyce do strzyżenia 
bydła. Trokary. Spuszczadła. Lejki i seręgi dla bydła. Sól glauberską i amoniak 


SEIDLER I KARPINSKIEJ 


Lwów. plao Kapitulny 1. 7 
6 polecają w wielkim wyborze kapelusze damskie po cenach 


OQtQ_ i .LQDL.CLCCC>CO ch 


Mezó Laborez 


Pesztu) Sanoka, R h 
do Brzuchowie od f ) Sanoka, Rymanowa, |wenieza Krosna 


1 maj: do 10 września 


UWAGA. Usas środkowo-curopejski róśni sig od cam komueliago o: a 
nut a mianowicie: 14 godrina w czasie srodkowo-ewwopejshim == 19 e "m 
czasu Iwowskicgo. 


.— Topo Reyin e oi kali pańokozych prz "uli Eroa E 
mi. — ro i ne c. b. pań przy ramickieh L 5 
udalo wyjaśnień w sprawagh kolejowych, soda). redeajo Wloty sani. 
s roskłady jasdy w formade ba ARG Ry, É z 


t 
Upraszamy Szanownych czytelników, aby zamawiając lub kapując praedmie- 
ty reklamowane w Gasecie Narodowej lub w ogóle korzystająe z działu oglosBe- 
ogowego, raczyli powoływać się na Gasetg Narob, jako na śródła, skąd infor- 
macya swoje za6,erpnqji. Takie powoływanie się bowiem wpływa na romsersonia. 
ogłoszeń Gasty Zfarodowej. 


FRIEDRI"H i BEACOCK 


Lwów, ul. Hietwańscia I. 4 
Z drukary litografii Pilera i Spółki, 


modele paryskie. 


